
Łó dt" 24\ VI 1907 r. 

I~ 137. 

Cena prenumeraty: 
w ŁODŻI: 

Kalendarzyk tygodniowy: 

Pono św. Jana Chrz. 
Wt. św. Prospera B. 
Sr. św. Jana M. 
Czw. św. Wladyslawa Kr. 
Piąto św. Leona· P. 
Sob. ś. Piotra i Pawła 
Nledz. św. PawIa Ap. Rocznie rb. 8 k. -

Półrocznie " 4 " -
Kwartalnie" 2 ,,- Wschód s1.: godz.3m. 39 
MiesifJczn. " - ,,68 Zachód sl.: godz.8m. 23 

~ok x. , 

DIng. dnia godz. 16 m. 44 , 

~:;:::~:::::~~ą:llłfl1l111!1-_2'-::~-akC~::· ~i~nniK ~~litJczn~, ~rlem~~ł~~, B~~n~micm~, ~~ol~ClnJ i lit~rac~i, iIIu~tr~ NanJ. 
Rocznie rb. 10 kop.-, 
Półrocznie • I) " -
Kwartalnie " 2 " 50 

w Łodzi, 
ul. Przejazd Ni 8 

Nr. telefonu 593. 

Poniedziałek, dnia 24 czerwca 1907 roku. 
Miesięcznie" - " 8b 

,up 
Kantor,. własn)' - W .. rszawie, ul. Kruoza .Ni 23; 'fili Pabianica('Jh II p .. Te'tułol"a MinkeJ 

w Zgierzu, _ apteoe p. Patka; w TomaszowJe u p.Teodora Hilla. 

CENA OGŁOSZEŃ: l')N a d e s la n e" na l·szej stronicy 50 kop. za wiersz. Z.J'cZłljne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za wiersz nonparelowy lub jego mieisce. 
Małe ogłoszenia po PI, kop. cd wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop.). Rek la m y ł Ne k ro log 1 po 15 kop. za wiersz petitowy. 
Za doLączenie prospektów 36 rb. ARTYKULY bez oznae,zenia honoraryum Redakcya uwab za. bezpłatne; rękopisów drobnych nie zwraca. 

Uedak!or lub Jego zastępca przy,imują interesantów. codziennie, z wyjątkiem ani świą.teoznych, od godziny 4 - 5-ej po południu. 

APOLLO 
O gr ó d, S a l fi, R e s t a u r a c y a. 

CODZIEfUłlE 

Wapaniały M~ędzynal"odo.y 

, - -

I 
byle z odległych departamentów z kobietami, 
dziećmi. wyrostkami. Ten tłum wydal pot~żny o
krzyk oburzenia. Skarżono się na brak opieki 
rządu dla lmltury wina, na sposoby falszowania 
wina, na cukrowarnie i alkoholizowanie sztuczne 

, wina, na upadek <grands crus, francuiJldch. Mo-
wa winiarza Marcelina Alberta, który przeli trze-

PoczBrtek o godz. Wejście 50 kop. ma m~esiącami zawiązał komit"t agitacyjny w Ar-
9-ej wieczorem. 476 gelliers i obecnie uchodzi za przewóJcę ruchu 

PROGRAM 

---------------------; . ...,..,..-.. ~. ,.,_-:, I chIopskiego na poludniu, miała wszystkie znamia-

I na rewolucyjnej proklamacyt. W .\'lontpellier paI FRA.CISZKA JÓZEFA woda gnrzka I dJy najostrzejsze hasła bezpośrelniej akcyi i po-
....... _____ •• _________ 8 •• & •••• stawiono rzadowi ultimatum: albo natychmiasto-

591-25 wa pomoc, Lalbo dymisya wszystkich rad gmin-
Rozkład pociągów. nych i merów, oraz odmówlenie płacenia po .. 

L e t n i o d 1 m aj ". datków. 

Kolei Fabryczno-Łódzka. 
Od.,hodzą z .Łodzl: a) 12.30. b) 7.10, r) 8.35, 

d) 2.00, e) 3.15, f) 6.10, p) 6.35, g) 8.20 

Aby zrozumieć tę postawę winiarzy fl'au,cu
ski ch, należy uprzytomni6 sobie znaczenie ekollo .. 

c) 11.20, miczne uprawy willa we Francyi. Na przestrzeni 

Przyohodzą do lodzl: h) 4.30, 1) 7.35, j) 9.łO, k) 1()'15, 
l) 4.06. m) 5.25. n) 8.35, s) 10,00, o) IlOO 

UW AGL Godziny, wydrukowane. tłustym drukiem 
'oznaczaj, czas od godz. 6 wieczorem do S rano· 

PoelBrgl oznaezone literami: b), f), h), o), beżpośred
niej komunlkacyi Warsza.wa-Łóiź. 

W pOCIągach oznaczony.ch literll.mi: b), d)~ f), m), 
j), n), kursują wagony pocEtowe.. . 

PoCiBrgi oznaczone literami: ~), 1),)),. n), zatrzymują 
się na wszystkich przy.:'!tankaen.· POClągl oZl':laezone 11-
łeraml: h), b), zatrzymuj" się tylko w AndrzeJowIe. 

PociBrgl oznaczone d/,erami p) s) ku.rsuj3z codziennie; 
zatr'tymuJą się na wszystkich staCJach l pri:ys~ankaeh. 

Poci4gi oznaczone Hter1\ r) odchodzą w kazda święta 
I niedziele.' 

1,7481433 hektarów rozwijają S!ę winnice, obej
mują przeto bIizko 3 miliony morgów; roczna 
produkcya wina we Francyi waha się między 60 
a 70 milionów hel{tolitrów i reprezentuje wartość 
l-go miliarda franków. W r. 1905 wywóz wina 
francuskiego zagranicę przyniósł 227 milionów fr., 
reszta spożywana jest w kraju. Cały kraj d,Oc, 
c31e południe, z wyjątkiem Auvergne, cala dolina 
Rodanu, Loiry DordognH, cala Burgundya i Le 
Bordelais, wszystko to kraje o przeważnej upra
wie wina. 

Wskutek tiloxery, WInnice francuskie w la
tach 1875.:.-1886 tak się zniszczyły, że produkcya 
Wina, która jeszcze w r. 1875 wynosiła 85 mlłio
nów hektolitrów, w r. 1889 spadIa na 33 milio ... KolRj Warszawsko-Kaliska: 

Odohodzą do Kalisza. o godz. 8.25, 12.35, 5.40. 
do Warazawy: o godztnie 10.42. 11.40, 5,52, 

6.38. ny hektolitrów. W tym czasie rząd zaprowadził 
olbrzymim na.kładem pieniężnym, odnowienie szcze
pów winogron, wywołal sztuczne podwyższenie 
produkcyi i dziś doszło to do taki ch rozmiarów, 

Przyohodzą z KallIza: o godz 10.34:, 11.30, 5.a7, 9.30. 
z Warsza.wy o g. 12.13, 5.32, 6.30. 

Kolej obwodQwa. 
Odchodzi ze stacyt Lódź· kaliska do Słotwin o godz. 

6.20, ze Slotwin do st. Łódź-kaliska 6.55. Odchod~ł 
ze st. ł..ód.ź-kallska do Koluszek 10.45, przychodzi z Ko
lusuk do st.· Łódt-kalisKa o godz. 8.10. -

Rewolucya we Francyi. 
-

Nie można się już ludzić co do znaczenia 
ruc:hu agrarnego na poludniu Francyi. Jest to 
nawskróś wsteczny rewolucyjny ruch chłopski, 
zwrócony przeciw obecnemu radykalllo-socyali
~tycznernu rządowi. Do Narbonny, Heziers, Perpi
gnan, przybył olbrzymi, w dziejach swiata nie
widziany miting w l\1ontpelier, w którym ze wszyst ... 
kich okolic południowej' Francyi wzięło udział 
600,OvO, a wedle innych 800,000 osób. Byli to 
nietylko chlopi winiarze, lecz intellgencya miej
sIm, rękodzielnicy, robotnicy, więksi wŁaściciele, 
atlldelł.cl UlU wers ytetu w .l\lont'pel1iet, tIumy PfzI-

\ że winiarze francuscy upadaią wskutek nadmiaru 
! prOduktu, którego nie można już z korZyŚCIą 
sprzedać. Wytworzyły się wskutek konkurencyi 
liczne gatunki gorszych Wln, t. zw. cpalits vins>, 
sztucznie alkoholizowanych, a wskutek obulżenia. 
cen cukru! także sZodzonych, a więc fałszowa-
nych i dziś cala ludność, winnice uprawiająca, tak 
podupadla, że nie jest w stanie opłacić podatków 
i p oczyna burzyć się, podnosząc hasła czysto re-

c. wolucyjne. Na ostatniem posIedzeniu izby deputo-
, wanych toczyly SIę obrady nad tą nową kwestyą 
społeczną we Francyi, której na imi~ ~La Crise 
vltjcole). Dep. Camuzet zwalił znaczn~~ częś6 od.
powiedzialności na samych winiarzy, którzy wy· 
'worzyli naJprodukcy~. 

Ale nie w samej rozprawie winnej tkwiła naj
wyższa sensacya dnia. vYy wolał ją do piero poser 
Jiiures wllloskiem, aby od 1 lipca 1907 r. wszyst
kie wmnice we Francyi wywłaszczyć przez za
kupno tych 1 744,000 hektarów ziemi od pry wat
nych włascic{eli na rzecz IJalistwa. Równucześnie 
wlllósł poseł Jaures projekt ustawy upallstwo
Wlellla handlu winem, handlu i proLi.ukcyl sj!u'y-

tusu i cukru. lnnemi stowy, Jaureg zażądał· od 
od izby, aby wywtaszczyIa trzecią część ziemi we 
Francyi, nie mówiąc ani slowa, hiką indemniza
cyę ma państwo wypłacić dotychczasowym wla· 
ścicielom prywatnym. Wartość owych winnic, o
raz calegoprzemysłu splrytusowego i cukrowego 
przechodzi 10 miliardów fr., według naj powierz
chowniejszych obliczeń. Gzy Francya może robić 
eksperylllenta takie, tego p. Jaureg nie rozważyl. 
Wniosek p. Jaureg'a nie może być przeto po\vaż
nie traktowany, byr on jedynie demonstracyą, 
ale nie tyle niemą.drą. co niebezpieczną i groźną 
dla przyszłości. P. JaUl'e;3, który ma wspaUlaly 
pałac i siynne ogrody pod Pary~em, rozpoczyna 
ekspriopryacye od winnic na poludniu~ pozosta
wiając palace na później. 

Izba przyJęła. wniosek p. Jaures'a jako głupi 
ża.rt i odrzuciła. go wszystkiemi przeci w 55 glosom. 

Projekt p. Janres'a był tylko demonstracYą 
przeciw wlasneści prywatnej. 

Interwiew u R2· Dmowskiego. 
Wspólpracownik "Rusi" mial dłuższą rozmo

wę z b. prezesem Kola polskiego w Dumie i stre
szcza ją na lamach swego dziennika. 

Przytaczamy tę rozmowę w calości: 
,,---Jaką sytuację ,wytworzyło dla Kola no

we prawo wyborcze? - zapytal współpracownik 
DRusi" . 
~ Sytuacya ta wyraża się w ten sposób, że 

każdy z naszych poslów w trzeciej Dumie mieć 
będzie za sobą milion ludności. 

Co do tego, czy Pulska uchyli się od wybo
rów, nie mogę powieulieć nic stanowczego,'. cho
ciaż przypuszezam, że koniec końców ludność pol
ska wybierać będzie. Jednakże w nowej Dumie 
Kolo polskie odgrywać' będzie zupełnie lllną rolę 
niż dotychczas. ,Tu przyszliśmy do wspólnej pra
cy z przedstawicielami narodu rO.3yjskiego, w spra
wie odrodzenia państwa; tam przyjdziemy, aby 
odegrać tylko jedną rolę - delegacyi narodu pol
sloego~ 

Sqdzę, że przyszla Duma będzie złożona z u
mlarkowa.oycll ele,lJentów konstytucYJnych, ale 
b:urokra.cya myli Się, Jeżeli przypuszcza, że uda 
jej si~ m leĆ_ poprostli kwiatek w blltonierce w po
staci reprezentacyi luJowej, formalnie wolnej, fak
tyczn:e zas zaleznej. 'VV:-)zelka Dama" nawet je
żeli b~dzie zIożona z paźllzieruikowców, bronie 
będzie swej niezależności. Rywallzacya pomiędzy 
D urną a blUrol<racyą w każdych wai'unkacb. Jest 
nieuntkniona. Nawet żywioły prawe w przyszłej 
DUlllle nie będą grały tej roli, jaką odegrały w"po .. 
przedniej - z tej prostej przyczyny, że tutaj ró
wnoważyły skrajną leWICę i były zmuszone do a
probowanIa czynności biurokracyi, ale jesU \V no
weJ Dlimie nle b~Jz.ie lewiclI wówcza.s i prawe 
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sluz\ -o samo przez się będzie musiało zejść z tej l Ich polożenie bylo tego rodzaju: z jednej stro- i niwersytecie, koledzy rosyanie zwrócili się do za-
swojel:3cieżki. I ny bali się ministerynm~ z drugiej bronili się od I rządu polskiej kuchni z prośbą, iżby ich na czas 

,h'8Lem przekonany, że trzecia Duma równie ,. ataków lewych. l szli wciąż po linii zygzakowa- I feryj letnich przyjęto na swój stół, zarząd, po· 
:gorąco obstawać będzie przy swojej niezależno.. tej, to wahając się po krętej ścieżce na lewo, to I wodowany koleżeńską uczynnością, oraz pewnem 
'ści, jak druga. I wraeając takąż ścieżką ukośną ku ministeryum. ł wyrachowaniem na możliwy dochód z większego 

Rozwiązanie, wedlug mojego zdania, nastąpi- j Objaśniam to popierwsze brakiem stanowczego lde- obrotu pieniężnego, z ca1ł uprzejmością udzielił 
lo na gruncie ugrupowania się frakcyi i ich glo- l rownletwa partyi, a powtóre niejednolitością par- petentom gościny. 
sowania w sprawie budżetowej. Duma nie Jest ab- I tJi. Taktyka kadetów byla - mojem zdaniem - ~ Pożałowano tego niebawem. Koledzy rosya-

.solutnje niezbędna dla biurokracyi w jej kombi- / nieszczęściem drugiej Dumy ... Z ni~ bylo związa, ; nie, t. j. po większej części żydzi rosyjscy" za
nacyach finansowych, le.oz jest bezwarunkowo po- I ne to, że nie bylo ani jednego dnia, ani jednej chowywali się niemożliwie. Nie wspominając już 
:żyteczna, dlatego też biurokraci zwolają trzecią ! minuty, żeby w Dumie byla jasna i określona sy- wcale o spluwaniu na podłogę jadalni, oraz o gru
Dumę. ! tuacya polityczna. To gubiło sprawę. ! bia.ńskieh rozmowach, chciałbym przytoczyć tylko 

Co do roli Kola polskiego w Dumie, mogę po- I - Na zakończenie pozwól pan spytać, czy i dwa fakty, świadozące o dobrem wychowaniu mto-
'wiedzieć panu, co następuje: Wszelkiemi siłami ł daeie, panowie, jakie wyjaśńienia wyborcom z po- z dzieży, którą nasza pod swój dach, ohoć nieoboa 
'staraliśmy się pomagać reprezentacyi Rosyi w u-, I wodu swej taktyki? ~ wiązana. do tego, przytuliła. _ 
gruntowaniu konstytucyj i niezależności parlamen- -"Nie, Kolo tego nie nczyni. Ja zaś osobi- j Rosyanie zaczęli zasiadać za st~em w czap.. 
',tu, a jednocześnie bronić interesów narodu pol- śeiepiszę broszurę, poświęconą tej sprawie, gdzie i k,ach na głowie. Kiedy zaś zwrócono im w naj-
; skiego wewnątrz Dumy. rozwinę nasze poglądy". . . I bardziej delikatny sposób uwagę, iż ludzie przJ-

Nasze stanowisko w centrum sprzyjało zna- _:_:_:_ zwoici zwykli jadać bez nakrycia glowy, bez na-
, cznie tej roli, którąśmy odgrywali kolejno. Co I mysłu wyrzucili pod adresem naszym stek pro-
prawda, biurokracya dążyła wszelldemi silami do UWl-AZl-em·e studentów, polskI8Ilh.-· staekich wymyślań i obelżywych epitetów, nie na-
wysadzenia nas z pozycyi, jaką zajęliśmy. Poczy- " v i dających się do powtórzenia: 
;na.jącod deklaracyj, a przechodząc przez mowy pp. __ ?_ I - Wot, wy Polaki, czarnosotieńcy ... - z&-
:Kokowcewa i Gerasimowa, uczyniono wszystko, I czynali, dochodząc do niemożliwych graniri. 
:aby rozdwoić Dumę, a przedewszystkiem odrzucić "SIowo" warszawskie pisze: ł Zachowywali się jak w karczmie ostatnio-
:resztę frakcyi od nas. Wszystko to zakończyło się' fi W Petersburgu celem uchronienia naszej ; rzędnej. Obrażali gospodarzy lokalu pod ieh wla-
'porażką tylko biurokracyi, nie naszą". ł mlodzieży, której tyle napłynęło nad Newę dla I suym dachem. Nie wypadało jakoś wypędzać nie-

~ Powiedz mi pan, czy panowie prowadzili- dokończeni-a nauk od czasu zamknięeia wyższych I zamo~uyeh kolegów. Cierpiano więc ..• 
iście w imien}u Kola jakiekolwiek nldady z mini- za.kła.dów naukowych w Królestwie·, przed szko- ł Zydowscy znowu studenci, przeważnie zaś 
!ste~yum, czy też nie? dliwymi wpływami jch rosyjskich kolegów (któ- kursistki, przynosili ze sobą lekturę nielegalną, 
, - "Mogę kategorycznie oś wiadczye, że nic po- rych teraz republikańska Szwajcarya przepędza racząc się nią obficie podczas obiadów. Nie dość 
:dobnego nie bylo. Dawano n alU do zrozumienia, i konstytucyjne Niemcy), grono osób dobrej woli na tern: zaczęli oglądać swoje rewolwery. 
iże trzeba nam było koniecznie pomówić z mini- zorganizowało przy Towarzystwie dobroJzynnQści Wówczas poprosil ich zarząd kuchni uprzej
jstrem, alęśmy sądzili, że jezeli rząd chciał jakich- nieliczne «Kolo pomocy uczącej się młodzieży'. I mie, iżby nie nadużywali l'rawa gościnności i za
: kolwiek wyjaśnień od nas, to powinien nas byl . Glównem zadaniem Kola było stworzenie taniej :1 niechali raz na zawsze przynoszenia ze sobą do 
zaprosić, nie zaś my pierwsi mieliśmy się zwracać ł kuchni, oraz tani~h mieszkań dla studentów,któ- { kuchni broni oraz broszur agitacyjnych, żeby nie 
do niego z prośbami. Ministeryum cnci-alo wido- XI rzy w przeważnej części utrzymują się w tym dro- ! narażali na przykrości ewentualne niewinnych. 
cznie otrzymać nasze glosy przy zatwierdzaniu gim Petersburgu z lekoyj prywatnych, przepisy~ t Nastały ferye tegoroczne. Pozwolono im zno-
budżetu, nie robiąc żadnych ustępstw w zakresie 1 wania, kopio_wania planów i t. p. P-p. rz. r. st. ~ wu sto:ować się w naszej kuchni. 
autonomii i t. d. Z tern w zadnym razie nie mo", I Henryk Święcicki, oraz prof. St. Ptaszycki przy- , Jak dowiedziałem się z wiarogodnego źró
gIiśmy b'yli się liczyć. Ale za to za naszą rolę jęli protektorat nad kuchnią i na swoje barki ! dla - służba zauważyła w Ińinioną sobotę dzie
policzono się z nami w trzeciej Dumie. Sądzimy wzięli wszelkie kłopoty finansowe na. wypadek i sięein, w poniedzialek zaś okolo dwudziestu wo
jednak, że nie jest to nasza przegrana, ale-nasze niedoboru. I dych ludzi o podejrzanym wyglądzie. Nigdy tu 
zwyeięstwo- polityczne". . Zresztą pozostawili mlodzieży naszej wszelką i. nie bywali. Ludzie ci zajęli miejsca przy rozmai-

,
. . - J,aki. jest pański POgląd., na stosunki par-I SWObOd.ę działania. w zakresie administracyi przed- I.'. tych stolach, jedJi ze s.m. akiem., ale prZYSI.U .. Chl.' wa.l'.,i 
tyi, biorącyeh UdZIM w drugiej Dumie? siębiQrstwa, które przy tutejszeJ drożyźnie mu- I się i przypatrywali ba.eżnie wszystkiemu, poczem 
, '" -ltTrudowicy - według mego zdania - mają siało liczye się z każdym grosz~m, a nadto dbać l odeszli.' .' _ 
rozJ,ływającą się,. nieokreśloną:flzyognomię .. Skraj- l O dostarczenie . zdro.wego i tan~ego ~ożywieniai . \Ve, :vtore}( ,n~stąpiIa katastrofa, najniespo-
na lewica, skutlnem wyznawanych przez mą teo- ; dla młodych, Wieczme głodnych zolądkow. Mlo-' dzwwameJ w SWleCle. . , 
ryi, znajdowała się w szczególnej pozycyj, Co zaś l dzież rządziła się oszczędnie, dowodząc cyframi Okolo godziny €l-ej po południu, t. j. wówczas 
do partyi wolności ludu, mogę otwarcie powie- l swojej gospodarności. gdy w lokalu kuchni panuje ruch najbardziej 0-
dzieć, że ma za mało odwagi, aby iść po prostej ł Skutkiem wieln różnorodnych przyczyn rok żywiony, dom zostal otoczony przez oddziały pie
drodhe politycznej, nakreś1iws7,y sobie określoną J 1905 dal niedobór kasowy. To też, kiedy w roku szej i konnej policyi z rewirowymi, prystawem 
linię w polityce. " ubiegłym, po zamknięciu kuchni studenckiej w u- miejscowym, oficerami i policmajstrem na czele. 
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ł Do uszu moich wnet doszedł okrzyk zado- Gdy lokaje wnieśli drugie danie, wsunęła 
'1 wolenia. się cichutko za nimi kobieta sześćdziesięciolet-

- Al Prosić, prosić l nia, zgarbiona, schludnie odziana. Jej obecność 
~ _I Jakto prosić? Dlaczego prosić? - kon- zdziwiła panią. Konradową.. 

6) 
M. Kisielnieki. 

Z moich' wędrówek.-· -Typy l obrazki. I trowal g~osowi męzkiemu nizki, altowy, szorstki ! - Ohol - mrukną.ła pani domu do swojego 
! glos kobIecy. ! talerza - i niania się zjawila. Cóż za zaszczytI 
! - Dlatego, że prosić! - sprzeciwił: się al- l Tak, tak, nianiu, ten pan z Polski przyjechaJ:. 

IŁ 
~ 'N Y I t6wce klarnet, tonem finalnym. I Nie potrzebowałem więcej nad ~ych słów s: : -'".! - Któż to taki? . I kilka, ażeby zrozumieć sytuacyę, mianowicie,. że 

r I - Taki jeden pa.n~ Dowiesz się, jeśli nie' niania tęskni za krajem i zjawia się tylko. wów· TflÓJKAT 
I 

znasz. I czas na pokojach, 'gdy nieznani goście zjeżdżaJą. 
- Ale... do jej państwa. 

(Ciąg dalszy, patrz nr. 135.) ~ Ale ja już staJ:emna progu pokoju jadal- ! - To pańska niania, prawda? - rzekłem 
Nie spojrzał na nią. ,Wziąwszy odemnie, l nego. ... I do p.ana Ko?rada; chwyciwszy nie~h~tne .spoj .. 

trzepnął kartą. lekceważą.co po ręku. I Gos~odarz ,nIe WItaJ: Sl.ę ze mną.. Szybko pod- I' rzerue starej ~oblety, ~rzes~ane swoJeJ. pa~l. ,. 
- ~ N o cóż n - zapytałem ostro - Pan ! szedł, ob.lą.! mme poufale Jednł ręką. w pól l po- I ,GospodynI na mOJe słowa praw~e ze noz 
w domu? ' ~ prowadził do pani, siedzącej przy stole. i z widelcem z rą.k wypadł. Oczy jej mIgały nie-

.- Może w domu... Nie wiem - odpowia- l - .N o, nie ::r:asz? - zapytał ż?nę ~ uś.mi~: 1\ spokojnie. . 
~ał n.iedbal~, wyglądającprze~ okno na .p~- I ~hem~ Jednoczesnie patrzł}c na mme WlęceJ mz - Pan zkąd WIe? - spytala z zapartym 

-Jazd .. +'- A pan tu przyszedł plechotą? KonI nIe l zyczliWle. .. . oddechem.. . . . 
widzę. JYloźe byłoby lepiej, gdyby się pan wpierw l . --: Ach... To... ten.:. pan - Ją.kala znuesza- 1 . Mam Clę, mOJa panI! Ty SIę czegoś oba.-
zobaczył -z naszą. panią., bo nasza pani tutaj.. I na l ~ezadowo~ona pam domu. . . . I Wlasz. . 

-Więc wszystko jedno. Proszę zameldo- l . 'leraz ~OPIe~O pan Konrad llśClsnąj mOJą. r~- I -:- Ja: wszystko w~eID -:- od~a.rtem flegma-
'wać, że pragnę widzieć się z panił. i kę l posadZIł illme. pr.zy stole. . I tyc~nle, nIby bardzo załęty lnd~klem na taler:z~; 

Wymieniłem swoje nazwisko... I , .. -. ~ nas dZISIaJ -:- r~eld -:-. obIad w~ze- ! - Jakt.o wszystko? P~n Ją. znał daWnIeJ. '. 
Zdumiałem się, jak silnie ono podzialalo na ) snleJ~ ruz zwykle, bo MIchcIa wYJezdża na. klIka ! Czy pan. mo~e z?at Konrada. . . ' 

uprzejmość lokaja.' . 1 godzIn do ... dok~ora. " . ,. t ,PallI' MIchcIa ?adała. mDle .z taklm. p;ze-;. 
_ Ach. to pan jest "ten'" l Nasz pan już l . Przy os~atmelll słOWIe gospodarz. roz~sml~ l ~t:;achem. ta~ ucz:tnil:a ~azną. mOJł o~powledz na 

dawno iapowiedziaJ: służbie, że gdyby tu taki i l SIę .serdeczD;le, z~ co otrzymał od gospodym ŚWl- ! Ja, pyta~l1e, zem SIę z~leszat cokolwlek~ . . 
taki przyjechał, prosić natychmiast. choćby dzie- t druJf.lce spo~rzenle. . . . .! SpOjrzałem na pana. domu. Ten zanOSIł Sl~ 
dzica w dOlliu nie było i zatrzymać pana aż do On umIlkł, ona nIe zaczynała m6Wlć, Ja Silę od śmIechu., . 
jego przybycia. nie od~y~ałem, wskutek czego było ~icho., ,3 . No, ~ak: roz"umle~. }?an~ jest )e~u.~ z ~~c,h 

Lokaj mówił prędko, Uszc.zęśliwiony, że mo- w onej CISZy pan K~nrad nal.al ~l duzy kleh- ż?n, z kto~ji ch SIę męzo~le ~l!lgle ~ml~J~, z Ich 
że swemu panu sprawić przyjemność wiallomo- sz~k wybornego koma:ku, lokaJ zas podał na pól- me~lzas!1dmonych przywIdzen, zaz.droscl. Le~z 
mością. o przyjeździe oczekiwanego gościa. Po- mlsku kurę w potraWIe. mnIe me wolno na wspórkę. z męz.em \~~zys~-
mimo, iż jego państwo zasiedli jui do obiadu, Nie nie mówiąc, jadłem, gdyż byłem głodny, w:ać sla~ą s~r?~ę pól-fiksatkI, ~o~mo, . ~~ draz~, 
pobiegł z meldowaniem, wprowa.dziwszy mnie do a że pani nie zachęcała mnis do jedzenia wea- mł:a mnIe S\lOlm tonem rozkazuJ~cym, nIeprzy-
jednego z pokojów, sąsiaduj::cego z pokojem ja- ·11e mnie to nie deranżowalo, przeciwnie, jadłem : chylnym. 
dalnym, na złość jej. 1 (D. c. n.) 



N!l 137 ROZWOJ. - Poniedziałek, dnia 24 ćzerwea 1907 r. 3 

W podwórze domu przy bulwarze Za.bałkań
skim )(g 18 weszło okolo 40 policyantów i oto
czywsz,y kuchnię, wpadło do środka. Za stolami 
siedziało zwyż sto studentów, w tej liczbie okolo 
20 kursistek. 

I tutaj zaczyna się skand,al. 
Na widok policyi, ci, których niejednokrot

nie proszono, 'iżby nie przynosili ze sobą rzeczy 
za.kazanych, momentalnie porzucili, gdzie który 
mógł, literaturę nielegalną, magazyny z nabojami, 
oraz sześć sztuk rewolwerów. Mieli od wagę no
sie je z sobą, ale braldo jej, gdy przyszło od
powiadać za posiadanie broni. 

Zaczęto rewidować salę obiadową i natural
nie znaleziono wszystko. 

Następnie poddano wszystkich obecnych ści
slej rewizyi1 po l(tórej dokonaniu wyprowadzano 
ich pojedyńczo na pod wórze~ o'toczone silnym kor
donem stójkowych. 

Badano też paszporty. U wielu żydów roz
poznano z miejsca podrobione dokumenty. Kilka 
żydówek nie chciało· w braku paszportów powie
dzieć swego nazwiska, jedna zaś oświadczyła, że 
chocia.żby ją na wet miano zarżnąć - nie wyja
wi go. 

Między innymi aresztowano znajdującego się 
przypadkowo w kuchni p. F. Honowskiego, ko
respondenta "Ludzkości 1/" wraz z jego żoną. 

Rewizya przeciągnęła się do. późnej nocy, 
poczem kuchnia została opipczętowana. 

U bram domu !3tali policyanci, nie dopusz
czając nikogo do wnętrza, a po ulicy jeżdzily 
patrole, w podwórzach sąsiednich domów znajdo
wało się mnóstwo stójko~ych. 

Wszyscy, znajdujący się w kuchni, zostali 
aresztowani. Przetrząśnięto też tanie pokoje. 
, Około północy panie zamężne odwieziono, 
ka.żdą w osobnej dorożce w towarzystwie poli
cyantów do . cyrkulu spasskiego, panny zaś d~ 
więzienia "Kriesty". Niebawem wypraw:ono tez 
do więzienia młodzież pod siJnym konWOJem. 

I jakkolwiek sprawa cala skończy się praw
dopodobnie na niczem, przecież niepodobna nie 
napiętnować postępowania tych, którzy, proszeni 
i napomil1ani kilkakrotnie, naduiyii zaufania go
spodarzy, lokalu, przynosząc doń to, co tak fa
talne skutki pociągnęło za sobą. A teraz z górą 
stu młodzieńców posiedzi w więżieniu jakich parę 
tygodni, zanim cala sprawa wyjaśni się. - Bóg 
wie, za co i po co? Za to chyba, że nie zaglą
dali ,swoim kolegom rosyanom i żydom do k.ie
szeni, lecz ufali w ich nczciwość; za to chyba 
ze ludziom, nie zasługującym na wiarę, udzielili 
swoJej goscinnuścL 

Dr. St. Zdz. 

T E A T R. 

kłamać, musimy milczeć, milczeć i jeszcze raz 
milczeć .. , sam półsłówkami sieje w duszach lu
dzi. wśród których rozgrywa się akcya dramatu, 
podejrzenia, już same przez się zdolne doprowa
dzić do kolizyi dramatycznej i potrzeba takiej 
gry mistrzowskiej i subtelnej, laką d~je Leszczyń
ski, aby wszelkie niekonsekwencye i3tOty psychi
oznej Ruszezyca zatarly się zupelnie i wyszła po
stać jednolita męża, który jest sumieniem tych 
ludzi grzesznych i aby pożądane przez autora wy-
warla wrażenie. ' 

Pani Natalia Siennicka gra rolę Ireny nader 
subtelnie j jednolicie, ale zbyf nerwowo, zaciera
jąc przytem zasadnicze c.echy jej charakteru. Nie 
jest to' bowiem ani kobieta zepsuta, zmysłowa, 
którą temperament unosi, ani też kobieta płocha 
i lekkomyślna. Irena, to poprostu istota bezwol- i 
na, JilieposiadaJąca nawet tego temperamentu. co ' 
rwie, bez względu na następstwa, hamujące go wę
dzidła. Pójdzie ona za każdym, kto silą woli po
ciągnie ją za sobą, zasugestyonuje. A takim jest 
PrzesI a wski. 

Artystka, grająca Irenę, ta rysy jej charak
teru winna silnie zazuaczyć, graó ją szczerzej niż 
p. Siennicka to uczyniła, a zwłaszcza bez afekta· 
cyj, których artystka nadużyta. 

Natomiast p. Nowicki w roli Gustawa Rem
bowskiego, właśnie dzięki szczerości i silnemu 
podkreśleniu wszystldch zasadniczych cech wraż
liwej istoty psy~hiczneJ Gustawa, stanowiącej głó
wny czynnik dramatu. dal nam postać artystycz
nie wykończoną Toż samo przyznać należy p. 
Śliwicldemu w roli Łąckiego, dzięki grze subtel
nej, skupionej w sobie, spokojnej a silnej. 

Bardzo dobrze wywiązał się ?; roli Przeslaw
skiego p. Brydzińskj, ale grał ją cokolwie za dy
skretnie przez co ten żywiołowy samiec, nie li
czący srę z żadnemi względami, gdy idzie o za
spokojenie jego chuci, straćil na wyrazistości. 

Pp, Bednarczyk w roli Nieznajomego i Uszyń
ski w roli lokaja, dobrze si~ przyczynili do po
wodzenia całości. 

Teatr krakowski w niedzielę wieczorem w wy
bornym zespIe i swi~tnej grze w poszczególnych 
rolach. zapoznał łodzian z głośnym utworem ao.· 
giebldego satyryka Bernarda Shav'a, p.t • .:Oj .. 
ciec marnotrawny •• 

Szczególowt3 sprawozdanie z tej sztuki poda
my w numerze następnym, zaznaczając na razie~ 
że jest to utwór bardzo ciekawy, napisany zręcz~ 
nie i barwnie, a grany był przez gości krakow
skich wyboruie. 

St. Łąpiński. 

K!LENDARZYK TKamlNOWi. 
IMIONA SLOWIANSii.lE. D z i Ś Janlsbwa. J u

tr o WiasLymiHIo. 
Zl\;BRANIA D z l ś zebranie robotników" Pasaz

Szulca nr. 2, o godzinie 2 po pol. 
Teat'l" warszawski i teatr krakowski, Występy - J u t r o zebranie członkiń Kob. panien, Skwero-

Wa 16. • 
goŚ'cinne. 

- J u t r o zeuranle pracowników nota'yatu, Nowy 
W dwa dni ubiegłe mieliśmy swego ro- Rynek 6, o godz. & wieczorem. 

dzaju turniej teatralny, albowiem w sobotę wie~ ZE STRAŻY. D z t ś o godz. 6 i pól wteczorem, 
ezorem w teatrze ''''ielkim grono artystów dra- ćwiczenia. l ill oddziałów łódzkiej straży OgniDweJ ocho
matyczuych Z teatru Rozmaitości w Warszawie tniezej~ w domach rekwizytowych tychże oddzialów. 

odegrało «Złote Runo, Stanislawa Pr~ybyszew- l 

skiecro w zespole naj wybitniejszych sił, zaś w nie
dzielę' w tymże teatrze i w takimże zespole gro
no artystów teatru miejskiego w Krakowie ode
gralo <Ojca marnotrawnego) Bernarda Shav'a. 

«Złote Runo:» zbyt znanem Jest w Łodzi, by 
wyma.galo szczegółowej oceny, którą poiawahśmy 
iresztą w swoim czasie z okazy i pierwszego wy
stawienia tego utworu .na sceni~ ló~zkiej. W in· 
terpretacyi takich sił, Jak N. SlenDlcka, B. Lesz
czyński, Nowicki Śliwicki i Brydzlński 1 była to 
ponielcąd uczta ~rtystyczna dla miłośników sztuki 
scenicznej. Wyborny zespól, gra subtelna i dro· 
biazgowo wycieniowana we wszystkich prawie ro 
lach, staranna wystawa, a co najważniejsza, ten 
tak cenny umiar artystyczny? potęgujący złudze
nie sceniczne, stworzyły całosć" zdolną dostarezyć 
widzowi wrażeń estetycznych w najlepszym ga· 
tUl).ku. 

, Pierwszeństwo w tej uczcie ilietylko z wieku 
i urzędu, ale i ze względu na grę, doprowadzoną 
do szczytów artyzmu, nalezy SIę p. Bolesławowi 
Leszczyńskiemu, który w roli Ruszczyca ~worzy 
mistrzowską kreacyę, uzupelniając braki i błędy 
twórczości autora. Ten człowiek tak bardzo do
świadczony, mający wciąź na usta~h maksym~: 
łW pewnych okohcznosciaeh, jeżeli nie chcemy 

--:--

Odnowienie kościoła. Mmisterym spraw we
wnętrznych zgodziło się na odnowienie kościoła 
na Bielanach za sumę 16,283 rb. i pozwoliło na 
zbieranie dobrowolnych ofiar Jo wysokości tej 
sumy w granicach gubernii warszawskiej i piotr
kowskiej. 

J~zyk polski na Lit"ie. "Kur. Lit." donosi: 
Dnia ~1 b. m.Z rozporządzenia gubernatora po
licya zdjęla z ulic w W Iluie tablice z napisami 
w języku polskim. 
i Z fabryk zw:,zkQwYGh. We wszystkich po
zostałych fabrykach związkowych, mianowicle R. 
Biedermana., akcyjnego Towarzystwa K. Scheible
ra, K. Steinerta, L, Grobmana oraz Heiuzla 
i Kunltzera - robotnicy po v.: .lięli riast~pującą 
uchwalę: 1) ogół robotników potępia bezwzglę .. 
dnie teror ekonomiczny stosowany do członh:ów 
administracyi jako S,rodek prowadzący do bezła· 
du, w przemysIe; 2) ogól robotników, potępiająo 
terorekonomiczny. żąda jednoczesnie, aby człon .. 

kowie 'administracJi postępowali z robotnikami 
po ludzku; 3) ogół robotników daje rękoimię bez
~ieczeństwa kierowników fabryki w obrębie tery
Ioo'ryum fabrycznego; 4) co się tyczy bezpieczeń
stwa po za obrębem fabryki, to chociaż ogół ro
botników nie może brać na siebie gwarancyi bel
pieczeństwa ki ero wnlj{óW , to jednak starać się 
będzie 'W szelkiemi silami zapobiegać wypadkom, 
b~dącym . objawem terom. 

Jednobrzmią.ce uchwaJy każda z pięciu fabryk 
związkowych przesIała w sobotę na ręce clt-dega
tów fabryki akcyjnego Towarzystwa L K. Po
znańskiego, przebywająeych w Berlinie, z prośbą 
o przedstawienie tych rezolucyi ogółu robotni-
l{ów Związkowi fabrykantów. ' 

Niezależnie od tego z każdej fabryki uda się 
do Berlina po dwóch delegatów dla osobistego 
przedstawienia i poparcia sprawy, zgodnie z żą
daniami związku. Delegaci udadzą s.ię w' tygo· 
dniu. bieżącym. 

Z fa.bryki Tow. akcyjnego l. K. POIBlńskiego. 
W sobotę, na gmachu fabrycznym Towarzystwa 
akcyjnego L K. Poznańskiego przy ulicy Ogro(lo~ 
wej zostało wywieszone ogłoszenie treści nastę· 
pUJącej: ' 

"Podajemy niniejszem do wiadomości naszych 
robotników, 'majstrów i oficyalistów, że wymówie:.. 
nie pracy w dniu 22-irn czerwca r. b. zostaje 
cofnięte; natomiast niniejszem wymawiamy pracę' 
w dnIU dzisiejszym wszystkim naszym robotnikom 
na 2 tygodnie naprzód; zaś majstrom i ofkyali
storn zarówno fabryk jak i wszystkich naszych 
kantorów na 3 miesiące. 

Zarząd Tow. akc. wyrobów bawelnianych 
l. K. Poznańskiego. 

Łódź, dn. 22-go czerwca 1907". 

Z fa.bryki Tow. ako. S. Rasanblatta. W fa
bryce Towarzystwa akcyjnego S. Rosenblatta wy
Wleszono ogłoszenie treści następującej: 

"Zawiadamiamy robotników naszej fabryki, 
że powolując się na ogloszenie z dnia 12-go b. 
m., iż fabryka zostaje na cza,s nieograniczony 
zamknięta w dniu 26-ym b. m. OŚWiadczamy, iż 
we czwartek w dniu 27- ym b. m. nastąpi wypla· 

i ta zarobków i odbiór dowodów legitymacyjnych. 
Jednocześnie zarząd oświadcza kategorycznie, iż 
za. czas strejku żadne wynagrodzenia wypłacone 
nie b~dą. 

Zarząd Tow. akc. wyrobów bawelnia.nyeh 
S. Rosenblatta. 

Łódź, dn. 22-go czerwca 1907 r. 

Zwi%lek palaczy i maszynistów. Wczoraj 
w gmachu Szko ty Rzemiosł (W odna n 9) od by lo 
się organizacyjne zebranie świeżo zalegalizowane .. 
go związku zawodowego palaczy i maszynistów 
fabrycznych Dotychczas istniało Stowarzyszenie 
wzajemnej pomocy palaczy i maszynistów fabryk 
m. Łodzi któr'e obecnie przeksztatone zostało na 
związek D,iatalnoś6 te o związku rozciągać się 
będzie na Łódź i powiat łÓdzkJ, z prawem zalda
dama sekcyj we wszystkich miejscowosciach Kró-

i lestwa PolsldegQ. Związek będzie miaŁ na celu 
! poprawę materyalny~h i kulturalnych warunków 

bytu swycll członków, oraz obronę i popieranie 
icn in~eresów za pomocą wszelkich dozwolonych 
przez prawo obOWiązujące środków. 

Na wczorajsze zebranie przybyło 150 czlon .. 
ków. Na przewodnicr,ącego wyprano p. Jagodziń
skiego, który zaprosi! na aseSOrÓw pp. Musia

! lo wskiego i Dwojackiego, a na sekretarza p. Ra
d1ickiego. 

Przedewszystkiem odczytano sprawozdanie ka .. 
sowe, 'sporządzone do d. 31 maja j. b. Ze spra
wozdania tego okazuje się, że gotówką w kasie 
znajduje się 266 rub. 84 kop.; kapitał zapasowy 
48tJ rub.; kapitał obrotowy 387 l.'ub, ~8 kop.; 
składki czlo Jkowskie 352 rub.; pożyczki procen
towe 317 rub. 8 kop.; wydatki na administracyę 
4:&1 rub. 50 kop.; wsparCia i zapomogi 153 rub.· 
zysk od czyszczenia' lwtłów 54: rub. 35 kop~ Bl~ 
lans zamkięto cyfrą 1,392 rub. 43 kop. 

Liczba ezłollkó\V obecnie wynosi 260. 
Po przyjęciu tpgo sprawozdauia do wiado

~OŚci i za~wierdze~in, prz.yst;~piono dl> odozyta
ma zalegalIzowanej ustawy Związku. Uchwalono, 
aby kaidy z cZłonków opŁacał, tygodniowo po 15 
kop. skb~ki, nadto każ~r ze stowarzyszonych ty. 
tutem wpisowego wnoS10 będZIe jednorazowo l 
rub. 50 ko. 

Na zebraniu wczorajszem delegat p~Elbe, za-
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latwiający sprawy pośrednictwa między fabryka n- przed komisją cechu jubilerskiego, jako pokrew· 
tarni a palaczami i maszynistami, oświadczy!, że nego, i od niego otrzymywać świadectwo, a to 
przeciążony jeat pracą j żąda ustanowienia posa- z powodu braku cechu własnego. Do tej pory 
dy pomocnika. P. Elbe pobiera z kasy stowarzy- szkol takich I,lie bylo, chociaż powstanie ich dla 

:szenia 60 rub, pensyi miesięcznie, żąda więc wy- dentystyki by lo pożądane. 
,znaczenia dodatl~owo pewnej sumy. umożliwiają- Reformy ministerJame. W ministeryum ko
,eej płacenie pomocnikowi wynagrodzenia, w prze.. munikacyi, jak donoszą "Birż. Wiad.", obecnie 
-ciwnym razie zmuszony będzie zrzec'się tej po.. kończy się opracowywanie sprawyreorganizacyi 
sady. l instytucyj c8-ntralnychmtnisteryum komnnikacli. 

Po dluższej dyskusyi, postanowiono utrzymać i Zmiany dotyczyć będą przeważnie zarządów 
; p. Elbego na dotychczasowem stanowisku, oraz :\ kolei i urzędów do spraw budowy kolei. Obie te 
pobierać od każdegoczlonka po 5 kop. tygodnio· ł.i instytucye mają być polączene w jeden zarząd 
wo dodatkowej skiadki. l gIówny, na czele którego stanąć ma jeden na'" 

. W ten sposób utworzy się ftlndnsz na po- i czeJnik z dwoma pomocnikami. 
kryciepensyi dla pomocnika delegata. ! Zarząd wewnętrznych dróg lądowych i wod-

Zebra.D;iepracowników fabrycznych. Otrz!- 'Ii nych zostanie bez, zmi.any, zaprojektow~no tylko 
mano dus od cz&sowego general-gnbernatora, przy glówny~, za~ządzle kole~ utworzyc radę do 
pi()trl{QwE~jego pozwolenie na zwoIanie zebrania i spraw kOmUnIKacyl lą~owych l wodnych. 
pracowników ft-:.brycznych, w sprawie żajęci.a sta- i Zamkńi~ci6 ~Sokeł8w' "Warsz. Dniewnłk 9 

llowisl(a wobec ostatnich zahójstw, dokonywanych ! pisze: 
,na członkach adill.lIIistracsi f(}bryr.~mych. I "Minister sp.raw wewnętrznych uznał za nie· 

Zebranie odbędzie si:ę dzisiaj w sali Angiel- i zbędne na podstawie § 3 części I Najwyżej za-
skiej (Pasaż Szulca M 2), I twierdzonych w dniu 4 marca. 1906 roku tJIDcza· 

S:kt101y eleEH.lltanF:l. Niemcy łódzcy wystąpili i sowych ,przepig~w o z~viązkach i stowa~zJszeni~c.h 
· z projektem rozdzielenia sk.ladek szkoLnych na : zamknąc zupelnIe zareJes~owalle ~ dnm 18 hp.. 
: polskie i niemieckie, i w tej kwes~yi przez swe- ł ca. prz~z Uł'ząd. warszawskI gu.~erlllalll'y, ~o ~pr~w 
go specyainego delegata czynią odpowiednie sta.- ~ ~wlf:\zkowpolsl(l~ ~towarzyszeme "Sokol , lstllle~ 
rania w Petersburgu. I Jąee w WarszawIe. 
· Podobno nawet na ręce jednego z tych pro- . Jak wiadomo, "Sokól" zawieszony by~ nprze-
: woderów nadesda depesza, że kwestya ta znaj- ! dlllO przez ge~eral-gubernatora war:;zawskl~go na 
duje się już na. dobrej drodze. ! czas stanu w.oJennego. 

Nie ~ielibysmy nic przecłwko podzialowi akła- ! Zwią;zek bruk~,rzy. Zostal ulegalizowany 
dek szkol,nych w tym wypadku, ~dyby ~o dotyc~y- i związek zawodowy brukarzy, którego działalność 
~o t~ch. llle~C?~, którz~ ;vylącZJlle. z ~ne~ców zy- l rozszerza sIę na cale Królestwo Polskie. Siedziba 

,.Ją·, l om~waz.Je<1nak :r faory~ach memieckIch p~a- l zarządu w ;Lodzi; biuro mieści się przy ul. P.iotr .. 
i cUJe WyH':~CZUie 1??lskl robotnIk, a ob!watele ~lle- l kowskiej ~ 175, które załatwia interesy od go
i lmeccy korz~staJą z. opIat lokator~"Y 'p~lslnch, I dziny 6-ej do 8-ej wieczorem w dni po
~ p~zeto JL ~ dZ.l WRBg.o, .z~ m.uszą ponosIc . Clęz.ary n~ wszednie, a od godz. 8 do 11 rano w niedziele 
:u.llr~yman,le _ :s~k~t :n1e,sloch na l'(}W1H Zlllneml ! i dni świąteczne. Tam też znajduje się biuro po
i Cł.~zaranll m;leJskl~ml. . . ..! średnictwa pracy, gdzie mogą się" zglaszać inte .. 
_ . :V~eS~Cłe prOjekt t~n nleZ&Wod.nl~ przyjdzIe ł resanci. 
· do .mclg!S~Iatu l ta~ będZl:e r.oz-patrzo~1 przez rad- Na Maoien Folak,. Wczorajsza. pierwsza za-
· nyeh, ktorzy swóJ sąd w tej kwesty l wydadzą· bawa urz~dzona na dochód Polsliiej macierzy 

16 szkoły prI6mysłowo·r~kodlielD.iolej. Dy- szkolnej w ogrodtie miejs.kim przy ulicy Miko· 
: rektor Mdzkiej szkoly przemysiowo-rękodzielniezej la.jewskiej-byla. bardzo ożywiona. Bawiono się 
'podaje do wiadomości, że przyjmowanie próśb o o.choczo. Licznie zgromadzonej publiczności or-
· dOpUSzcz6.uie do egza.minów wstępnych do wszyst- gauizatol'owie zabawy dostarczyJ.i wiele wrażeń. 
kich ldas, za'latwiaIł8 będzie codziennie w kance- Ale bo taż program byl niez-m-iernie urozmaicony. 
laryi szkolnej do dnia 20 sierpnia r. b., oprócz OprQ.cz orkiestr, których dź więki rozbrzmiewaJ y 
dni' niedzielnyck, świątecznych i' galowych, od g. po całym ogrodzie f mieliśmy chóry mieszane, 
10 do 12 rano. które popisywały się na estradzie i szczerze by-

Do prośby za1ąez.oneby6 winny, metryka. (eal- Iy oklaskiwane, występy monologistów i kupleci
kowity wyciąg)1 świadec-two o pochodzeniu (stan) st6w, pob-ndzające do ogólnej wesołości slucha
i. fotografla kandydata. czów; to znów produkCje akrobatów, magików i 

Egzamina wstępn.e kandydatów rozpoczmksię t. p. Zapowiedziane produkcye odbywaJy si~ w 
Q g. 9 rano w d. 26 sierpnia, pewnych odstępach czasu; pomiędzy jednym a dru-

Ze slkół.\V 4.~klasowelll progimnazyum K. g~m popisem byly" l~rótkie przerwy., W ten spo
Goetzena zostal zakończony rok szkolny W dn. 22 80b kazd~ numer f H o?ramu, był dostęp~y dla s~er
czerwca. sze,g? o.goIn uczestmcząceJ w zabaWIe pubhcz

nosCl. 
Ze, stowarzyit;eń i zwię;'tk6w., W dniu 17 ~. ł Niezależnie od tego przygotowano kinemato v 

m. kOI~lsya do . spraw st?warzyszen przy rządz~e ! graf, okolo którego skupiały się gromady osób. 
,gub~~n~ajnym.> plO~rk?wsklln, na ~kutek starama II W kilku punktach udekorowanego ogrodu rozbito 
l)· l! eliksa . lawhelnego, zalegahzowala ustawę namioty ze sprzedażą ciast, słodyczy, napojów i 
nowego ,z,wlązku zawodoweg~ ~ularzy po~ nazwą I kwiatów. Ruch przy namiotach? w których uwi-

, "ł:ącznos?~. Ustawa p.rzewłduJe szerokI z~kres i jaly się uproszone panie, był dosya ożywiony. 
dZlałalnosCl nowego ZWIązku z prawem otwlera- ! Dobrym odbytem cieszyła się rewnież i cukier
nia, oddzialów . we wszystkich miejscowościach ł nm. 
Krolest-wa Polslnego. ł Bardzo rojno bylo nad wieezorem. Dzięki 

Powrót posła. Wczoraj pośpiesznym pocią- t pięknej pogodzie, publicznośćzaiyw!l-ła spaceru 
giem o godzinie 5 m. 25, powróci! do Ł.odzi po- I ibawiIa się do p~źllego wieczora. Zadna zaba
set Aleksander Babiek.i. VV Skierniew. icach spot- ł wa nie może obejść się u nas bez confetti, więc 
kaIo posla naszego kółko znajomych. P. Babicki ! też i wczoraj obsypywano się wzajemnie koloro
pomimo przebytej choroby w Petersburgu-wy- wemi papierkami. O zmierzchn cały ogród nilu
gląda świetnie. Nie dlugo jednak pozostanie minowano kolorowemi lampionami. 
w Łodzi, wyjeżdża bowiem na letni wywczas. Wyścigi konne. Na wczorajszych wyścigach 

SzJ[oły dentlstyclne. Senat rządzący wydal konnych w pierwszym biegu, 2 wiorsty, do mety 
orzeczenie w sprawie szkól techników dentystycz· przyszedł pierwszy Hultaj, IlGroza, III Kaszte
nych, wywolane przez to, że warszaw sld urząd lano 
lekarski po porozumieniu śię z ministeryum spraw 
wewnętrznych i oświaty wyjednał zamknięcie je
dynej s~koly takiej w Warszawie, na którą kon
cesYę od general~ gubernatora otrzymala p. Sta
wińska-Landauowa. Senat skasował rozporządzenie 
ministeryum spraw wewnętrznych, przJczem w mo· 
tywach swojego orzaczellla przytoczyl, że techni
kę dentystyczną należy poczytywać za rzemioslo, 
gdyż do niej należy jedynie: .obróbka ręczna zę
bów sztucznych, dostawek zębowych, szczęk i t. d., 
a więc i szkoła dla nich, jako zawodowa szkoła 
: rzemieślnicza, jest pożądana. Dalej senat orzekl, 
,wI chowańcJ szkól taldch mogą zdawać egzamin 

W drugim biegn, 2 i pol wiorsty, pierwszą 
przyszła do mety Czaj ka, II Bella, III Daisy. . 

W trzecim biegu 4 wiorsty 9 przeskód, pier
wszym przyszedł do mety Hopsa-sa, II Pichen, 
III Na.ta, IV Renta. 

\V czwartym biegu, 2 i pól wiorsty, pier
wsza przybyła do mety Chudoba, II Bis, III Do
natella. 

W piątym biegu, 8 wiorst, piel'\l-sza przybyła. 
do mety N ata, II Donatella, HI Jaskółka. 

Z powodu późnego odebrania biletów nie 
mogliśmy delegować na wyścigi specyaJnego spra
wozdawcy. 
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Organizatorzy wyścigów wymagający od pra.
sy reklMD. po·winni byli liczyć się z nią i wcześniej 
nadsyłaa bilety, zwłaszcza maJąc po temu dość 
czasu bo prawie cary tydzień. 

Zabawa stowarzyszenia cJednoś(;,. Wczo· 
rajsza zabawa w ogrodzie Paradyzu przy ulicy 
Piotrkowsldej ~ 175-zorganizowana prze~sto· 
warzyszenie "Jed.nośó tA udata się bardz.o dobrze. 
Zgromadziło się kilkaset osób. Zabawa urozmai
cona byla przedstawieniem amatorskiem. 

Laboratoryum. W lipou ma być otwarte w mis
ś-eie naszem nowe laboratoryum analityczne, ohe
miczno-techniczne i lekarskie pod firmą cZJedno. 
czonych chemików>. Laboratoryum będzie pozo
stawało pod kierunkiem chemików inż. A. Domi
nikiewicza, W. Poplawskiego i M. Dominikiewicza, 
chemika tutejszego laboratorynm miejskiego. 

! Z prasy żargonowej. Do "Lodzer N achrich
~ ten 1& donoszą z Białegostoku, że sędzia śledczy do 
I sp.raw szczególnie watnyoh, E. Boj kitko, ukońozyl 
! dalsze śledztwo o pogromie na d woreu kolejowym 
I w Bi&lymstoktL W tych dniach podsądni otrzyma
; ją akt oskarżenia. Przypuszczają, że na dzień 23 
i lipca wyznaczony będzie ter-min sądzenia. tej spra .. 
! wy. 

! 
I 
~ 

! 

- "Unser Lehan" donosi, że po przeprowa ... 
dzeniu ścitltej rewizyi w kuchni studentów pola
ków na prospekci{} Zahajkalskim ~ 20 i w pol
skieh pokoj.aeh umeblowanych znaleziono mnó~two 
broni i wydawnictw nielegalnych. Aresztowanych 
w znacznej liezbie odprowadzono do wydziału śled· 
czego. 

! Eeha pożaru. Po umiejscowieniu pożaru i od· 
; jeździe już niektórych oddziałów straży ogniowej 
! przy ulicy Leszno, zawalil się cały narointk j 
l część ściany budynku trzypiętrowego Dzięki 
l komendanturze, która wcześniej zauważyla silne 
l zarysowanie się. narożnika .od góry aż do skle .. I pienia okna na. I piętrze, jak również wygięcia l się ściany, uniknięto wypadku z ludźmi, którzy 
! byli zajęci . w tern miejscu gaszeniem bawelny 
! pod szopami. . 
! _ O ile wykazują zebralle dane, ogień szerzył l się z calą gwaltowllo~cią ol(}I040 .. minut,zaIl,im 

I 
zawezwano straż ogniową, a główną przyczyną 
tej zwłoki miało byc niepolączenie telefonu przez 

! stacye. 
I Napad na sklepy monopolowe. W so bo tę, : o 

gJdzinie 1 po po-łudniu, do sklepu monopolowego 
przy ulicy Bazarnej j'i 1, weszlo trzech młodych 
ludzi, z których jeden stana) przy drzwiach 8, 

dwóch skierowawszy lufy rewolwerów do zarzą· 
dzającej weszli za bufet, otworzyli szufh.dę, Z któ
rej zabrali ok010 15 rb. - nie robiąc dalszej re
wizyi ani tlukąc szkła, najspokojniej odeszlL 

- O godz. 1 i pól po południu, w podobny 
sposób dokonano napa,du ńa sklep monopolowy 
M 262, przy ul. Wschod!liej pod .N§ 21. W skle
pie byl sam zan~ądzaj ący Adam Karski, który 
pod groźbą rewolwerów pozwolił zabrać z kasy 
caly targ z tego dnia około 20 rb. Napastnicy 
nie ll.apotkaws/,y oporu nie czyni~c żadnych a
wantur, spokojnie odeszli. 

Postrzał. Wczoraj o godzinie 4 i pól rano, 
na rogu ulicy Golca i Aleksandrowskiej zostal 
postrzelony d wierna kulami rewolwerowemi 32-1e
tni Teodor Gantke, robotnik z Dąbrowy., Ranne
go W szyję i ramię odwieziono do szpitala mal
żonków Poznańskich. 

Dżuma. Wobec rozszerzania się dżumy w gub. 
astrachańskiej i w kraju kirgiskiai, astrachański 
urząd lekarski zawiadomil uniwersytet tlltejszy, 
że do tych miejscowości potrtebni są lekarze 
z pensyą 1,500 rb. rocznie z dyetami na przejazd. 

OgólneJuu osłabieniu w eiągu ubleglych d w6eh 
dni ulegto szesć osób: cl:tery kob!ety t dwóch męzezyzD; 
z kobiet jedną odwieziono.do szpIta.la św. Aleksandra. 1 
jedną do mleszI{ania na ul. Zawl!,dzk~ (B1\luty) WS~f8t
kim lekarze Pogotowia udzielil1 doraźn.ej pomocy. 

Ataki nerwowe. Na8~ępujące osoby w ciągu so
boty i niedzieli dostały .atnkow nerwowych: na ul. Po
ludniowej nr. 40 Michal Kaczmarek, robotnik fabryczny, 
lat 35; na ul. Kątnej nr. 13 Wawrzyniec krawczyk, ro
botnik fabryczny, lat. 54; na ul. Karola nr. 36 w fabryce 
Rosenblatta Wal.~da l\lolińska, robotnIca, 1M 18 i nil 111. 
Smugowej nr. 9 l\'1ichalina Urbanlak, lat 17, robotnica 
fabryczn&. Lekarze Pogotowia udzielili wszystkim doraź· 
nej pomocy. 

Bójki li 1I1ap:ldy II W sobotę na ul. Wodnej nr. 
16 Franc~:,zek ltozpata, robotnik mula.rskl. lat ti7, w kłó· 
1.ni uderzony t-ąpem narzędZiom, odnió3l ran~ gŁowy; na 
na ul. Piotrkowskiej. nr. 79 Adolf Fraitag, lat 16, sprze
daWCA gazet~ uderzony kilem, odniósł ranę głowy. W no-

I CJ z soboty· na iHedziele na ul. Konstantynowskiej róg 
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Zachodniej między dwoma grupami osób, widocznie wro .. 
go do slabie usposobionych, powstala bójka nfL kije i 
noże. w któ-raj fiotr Hf';dom~kł, robotnik, lat około 21 
zastal ei·ęźko zraniony nożem w SZyję i w niebezpiecznym 
stMie odwieziono go do szpitala sw. Aleksandra, zaś 
trze.eh innych: Teodor Lesow8kl, tk.acz, .lat 29, Oskar 
Hofszer, robotnik, lat 28 i Her-sz Sz.mulewiez, robotnik, 
lat 25, odnies1t lżejsze rany ł pO opatrunku pozostawie
ni zostali na miejscu; teJże noey na ul. Piotrkowskiej nf. 
121 Wilhelm Frydrych, stróż neeny, lat 51, zost8.ł na
padnięty j nożem zadano mu ranę wdowę 1 czolo, t 
dziś o godz. 6 1 pól rano :Mary.80n.na Kosmal1k, lat 22, 
robotnica fabryczna, na ul Kelma nt\ Balutach, idąc do 
fabryki, zostala napadtlięt8t i kijem zadano jej dWie ra
ny w· głowę· Wszystkim powyżej wymionmnY'm oso· 
bom lekarze Pogotowia udzielilI pom'Ocy. 

Zapalenie 8i. sadą. W czor",], o godzinIe 10 
wieczorem przy ul. ł"iotrkt>wskiej nr. 95 zapaliły si~ 8n,
dze, d.o ugfl,szenta .których z II od{bta,1u strli-ży ognio
wej ochotnte~ej wysIano Komłnłarzy; odzid zaś I przy
byl na miejs·ee. lecz nIe brll! udzieJn przy gaszeniu sa .. 
dzy 

-.,padek. DzIś, o g. 1 po pol. na ul Piotrkow
skiej, okolo domu nr. 134. tramwa.i najechał nl\ przecho
dzącego Łukas.iewicz!!., PagtJtowie, ~o opatrunku Łuka
szewicza, który ma pokaleezonz bok,. odwiozło do domu 

* 
Poiu W StsDriej. W piątek w osadzie Sre

brna, pod Łodzią, wynikI gwdltowny pożar, któ
ry strawi! doszczętnie 10 zagród gospodarskich. 
Straty wynoszą kilka.naście tysięcy rublL 

Z WARSZAWY~ 
'* Odwolanie ~bchodll wianków. 
Zarząd Tow. wioślarskiego otrzyma! onegdaj 

zawiaQ.omienie od p. oberpolicmajstra" w którem 
zaznaczono, iż z rozporządzenia władzy wyższ~j 
zapowiedziany obchód wianków odbyć się me 
może. 

* Represye prasowe. 
Z rozporządzenia generał-gubernatora war .. 

szawskiego., pismo codzienne "Siewca" zawieszono 
na czas nieograniczony. 

'* Strzaly na uL Hożej. 
Onegdaj okolo godziny 10 min. 30 wieczo

rem, ulicą Hożą patrol wojskowo-policyjny pro
wadził jakiegoś aresztowanego; który upatrzyw
szy st,osowną chwilę, zaczął uciekać. 

Zolnierze zmierzyli z karabinów do UCiekają
cego i dali salwę, nie traflli wszakże w zbiega, 
natomiast na bruk padli:' Józefa Karczmarczy
kU'wa, lat 36, otrzymawszy dwie rany w prawe 
przedramię, oraz Feliks PaWlowsld (Krucza 22), 
lat 39, postrzelony . w piersi, brzuch i prawą 
rękę· 

Obu poszwankowanYffi na miejscu wypadku, 
przed domem nr. 25 Pogotowie udzielilo pomocy, 
pl'zyczem Karczmarczykowa miara tyle sily, że 
sama udala się do domu, a Pawłowskiego w sta
nie ciężkim odwieziono do szpitala Dzieciątka 
Jezus. 

(Telefonem)~ 

Dziś o godzinie 11-ej rano w mieszka.n-iu 
malarza Wyczółkowskiego, przy ulicy Grzybo· 
wskiej nr. 62 dokonano rewizyi. Podczas rewi
zyi Wyczółkowski wyskoczyl z okna 4·go piętra 
i zabH się na miejscu. Zmarly jest kuzynem 
znanego artysty maJarza tego nazwiska. 

Szanowny Pauie Redaktorze! 
Nieco opóźnione przybycie straży ogniowej do po· 

żaru, wynikłego wzeszlą sobotę. w fabryce M. OIszera, 
przy ul. Leszno nr. a, spowodowane zost!'J.to li tylko 
przez ,niedb~l:l\ uSlugętelefonow. Zanl~ zdobno zaalar
mowłt.C straz, ogień przybral tak grozne rozmiary, że 
pierwszy Odd.Ział, wyrus~yWszy po sy!~nnle w nlespe2nl\ 
póltorej minuty, zastrtl na miejl!lcu już całe piętro w plo 
mtelliach, Wkrótce potem p'Odąiyly drugie oddzialy, jak 
również i strAŻ miejska lMZ ogteń rozszerzd się, jak: 
to zwykle w przędzalula'ch bywa, z t~lrą szybkością, źe 
trzeba bylo SkUpiĆ wszystkIe si11, by urat.ować bardzo 
lagrożoua sl\stedn.ie budynki. , 

Głównym zadamem straży Jest opanowanie ognia 
• samym zarodku, co' tylko przy lip!8sZnem zawiadomie
niu taj że, o każdjm, cboc~:r.złry n1\ pozór nieznaczliYID 
pOiaue, da SIę 'uskutdcznić. Pr:~y ter5,Źl.deiSZei obsludl8 
telefonów Jest to jednak bardzo utrudulOne,. gdyż szyb
kle alarmowanie z mipjsca wypadku i porozumienie stę 
oddziłł.iów między sobą za pomocą telefonów, Jest \ czę
stokroć niemożliwe. 

Kt1zd8, chocinżby najwniejsza zwloka w alarmowa .. 
niu, może spowodować nieobliezone kata::trofy 1 narazić 
mle3"l.\ańców· na utratę mienia, a nawet 1 życia, lecz na 
to wszystko stacya telefonów nie zwraca uwagi 1 nte 
usuwa nłeporz~dkówJ zapominając, że za taką opieszalośc 

ROZWOJ - .Poniedzialek, dnia 24 czerwca 190f r. 5 

spada, na nią wielka odpowiedzialność przed calem BP\)- i. okazy wal .POP,a:. rele l.ndności, dopóki nie prze-
l:eczenstwem. . . ~ kroczyła. granie {}ra:wa. Daiej oświadcza, ża ge-

Z prawdZIwym szacunkiem I neraI Bailloud zdołał zniewolić szereO'owców ZbUll· 
Naczelnik straży ogniowej ochotniczej . towanych, aby PQwrócili d{) kosza~. Socyalista 

Łódź, 23/VI-1907. L. Z o n e r. , Jaures twierdzi, iż po tylu zwIokach i gwal-
i ta'Ch, prezes ministrów nie jest już w stanie 

------------------- i przywrócić porządku. Na tern l\Ończą się obra
f dy, Izba przyjmuje 327 glosami przeciwko 223 
~ formułę Reinaeha o przejściu do porządku dzien
[; nego, wyrażające. zaufanie dla rządu, dąiące.go 

Telegramy 
Petersburskiej Agencyi TelegraficZouej ,; do przywrócenia posluchu dla prawa i uspokoje

~ .. nia kraju. i własne. ~ Paryi, 22 C7;,61'Wca. "Figaro" donoai szcze
ł góly rozmowy kancierza BaLowa z ambasadore~n 

P6tersburg, 22 ~erwca. W Najwyższym roz- ~ a.ngielskim w Berlinie. Bułow mial ośwladc-zye) 
kazie z dn. 22 b. m. wydrukowano: N~jjl:l.Śniejszy ł że może tylko cieszyć się z porozllm1eni~t Fran
Pan Najwyżej rozkazać raczyl pozbawić 21 pulic ~ cyj, Hiszpanii ·i Anglii w, sprawie morza, Sródzie· 
saperów sztandaru, Najm~~ościwiej nadanego mu I mnego, jeżeli porozumienie to nie jest skierowa
w dn. 31 maja 19"0.0 r. ~ ne przeeiwko innym. Arnba,sadQr odpowiedzial, 

Petersburg, 22 czerwca. lYIinisteryrun s.praw f !i;e porozumienie powyższe stanowi tylkopoko
wewnętrlllych poleciło telegrafic.znie gubernato- ~ jowe stwierdzenie stanu posiadania. Kanclerz 
rom zarządzenie natychmiastowego układania list 1: poru~zyl następnie sprawę porozumIenia francusko
wyborców do Dumy państwowej na zasadzie no a ! angielskieg(), na co ambasadOirooparI, że Anglia 
wego prawa wyborczego z d·nia 16 b. m. oraz, życzy sobie dobrych stosunków z Niemca,mi Ol"3:"l 

aby przedsięwzięto środki, w celu ogioszenia Niemcom utrzymania stosunków . normaJnych z 
listy wyborców, nie później jak 7 -go sierpn}a. ! Francyą· . 
Wskazówki o podziale zjazdów wyborczych na ~ Agdć, 22 czerwca. L\cz·b:a żołnierzy, ktorzy 
kurye ogłoszone będą w jaknajkrótszym czasie. i zbiegli z 17 -go pulku piedlOty, wynosi 6W .. Od-

Moskwa, 22 czerwca. Odbyło się POSiedze-1 chodząc, żolnierze ci rozbili zega.r i zburzyli biu..; 
nie ~oskiewskich czlonków Związku październi- 1'0 policyi. Władze wojskowe znalazly wiele ka
kowcow. PrezydowalGuczkow, który w· mowie ~ rabinów porozrucanych, a w tej liczbie i znisz
swej zflznaczyl, że rozwiązanie drugiej Dumy bylo ; czom~. 
koniecznośc~ą~ Prof. Kapustin scharakteryzował ~ . Paryż, 22 c,;erWClt. Z Beziers donoszą, że 
skrad drugIej Dumy, przyczyny niezdolności do I wladze wojskowe wysiały tam 81 pułk pieci.łoty 
pracy i oświadczyl, te zebranych 500 poslów! dla aresztowaella zbuntowa;nych szcregowc/'w .z 17 
w Dumie nie uzn~waJi si~ za przedstawicieli na- l, pulku. 
r?dowrch, lecz, byll. tylko przedstawiciehlffii stron-I MoutpelHer. 22 czerwca. Wieczorem dn., 20 
mctw l wypowmdah mowy wyłącznie dla steno- b, m. na piacu Teatralnym ill8łn:ifeBtanci śplewa.H 
grafów. prru;;y i ~yborców .. ,Mówc,~ ganU Dumę i hymn na cześ6 l\Iarcelina Alberta, gwi~d9,1i }lała .. 
za to, ze me chCIała potęplC zaboJstw politycz- ~ sowali i strzelali z rewolwerów. Dragoni i pie
nych, oraz zachowaThie się lewicy, gdy wnoszono ~ chota tłum rozproszyli. Ttam ro,zehodzil się z ~a
interpelacyę z powodu zamachu na życie Moarchy. ~ lasem. O godzinie li-ej i pór porhądelrprzy .. 
Wedlug nowego prawa wyborczego do Dumy do- ~ wrÓco1lo •. Dwie osoby ~ranłono. ~iele łU:es~t~-, 
staRą się żywioły, które dawniej pracowaly na :1 wano; BiSkup. oglosit list ~a.s.t~rski. do ludłlO~I, 
polu ziemstwa, należy sobie życzyć, aby nowi po- ; w: _ k~orym wyraza ubo~ewame z powodu prz~tl~-
slowie pracowali nie dla klas i stanów lecz dla i ma 1 wzywa do spokOJU. .... 
calego narodu. Posiedzenie zakończo~o mową I ~ ,. Natb~nI!-~;. 22 czerwca.Dn~a. 2i:g~ 1 ,~', m: 
Jerop.kina. ' który scharakteryzował różnicę mię- . w.~r.?d: ~Hel1oe~{) . natI~kll lud uos 61 .. m~J"".i.C;:J _ l 
dzy starem prawem wyborezem a nowem. "\V koń- I wle,~sk\eJ odbyt Slę p06rz~ czterech. o~acr za.:bu:
eu Guczkow życzy! Kapustinowi, aby zostal obra- i rze:n Na pog('z~b przybyli prze~s,tawlc~ele w~.z~
ny na posła do. trzeciej Dumy. . 'I st.kICh . wradz. Na" trumnach zlozołlo wlel~~leD.-

Grodno, 22 CZBrwca. W Siemiatyczach w po. . cow, Jed~ll, ~~zysa.any przez Ferrorua .z napiSem 
wlecfe bielskim, ujęto agitatora jednocześnłe zbie-' ,,1vIęczen:llKom '. Orszak pogrzebowy po~ępowaI, 
raJ~cego skladki i rozrzucająeego proklamacye ł przez gtowue ulice. Muzyka g!al.a. marsze zaiobJle. '. 
rewolucyjne, ! Sklepy byly pozamykane, flagi pospusrozane. Or-.' 

Kowno 22 ózerwca. W parku Piotrowskim I szal\: przybył na cmenta;:\.~~ bez zajśó. Nadgroha~li 
znaleziono 1 zakopan~ w ziemi bom~. Park oto~ f wyglOSZ~Ilo. mQwy. Ttum r()zszedl si~ spokojnie 
czyło wojsko. i z cmentarza. 

Kijów, 22 czerwca. Sąd okręgowy wojenny! . l')ary~ 2~ czerwca .• , Komen~.&r..lt p.ulku61.:go 
szeregowców: DOIlcowa, Kalinina, Gabanowa, Su- ł pIechoty, stoJą?eg.o załogą w N-arbome, general 
chasoHdnego i ochotnika Szewczenkę, oskarżo- ł rureasse, prZ~!~Je'SłOny. do re~e~wy. . 
nych o namawiani~ do jawnego powstania, nadto I . YVbl:~~V roz,uJm :vl:,rlomosClOID z BezJe~'~, agen
Szewczenke oskarzonego dodatkowo o zamach na. ! cya IIavasa m-e wI_eI .... y w to, aby zbuntowanym 
zycie SWfg~ rotmistrza-komendanta sl{azaI na i ż?lnierzom 17-go lJUHm piechoty przyrzeczono) że 
rozstrzelanie. 'i me b~dą ukaralll. 

Mar]upol 22 czerwca. W zakladzie Ru~-! H01s111gfors)22 czerwca.. Na ostatulem przed 
skij Pro\yide~Ce", okolo koszar robotniczych- kt~ś ! ~v~~acyami posiedzeniu scjmv:v-efll socYi'.lisci wnje~ 
rzucił w nocy pocisk wybuchowy, który .ei{Sploa i sh l.ntt:rp~la(j.yę z powodu. ,melepalnBgo P??\,ępo
dowal ze straszliwą silą. Poszwankowanyeh nie- I wa~la pO~l~y~. ,Senator L~lius "oswl~dc:6yl, lZ rząd 
ma; ściany i okna wypadły. r złozy wy}asmeme na seSyl }BS;le.nneJ. Odda;»o do 

. Paryż, ~2 cze~wc~. W dalszym ciągu wezo- , kO~lSYl lll~e.rpe~acyę ~~C!~lstO\~, o prz~~zyme .O~I
raJszego poswd,zellia Izby poslow, Aldi żąda od ~ mO.I~Y :e.nL~t~. co do :~.kupu. pr~ez,. rz~, w ~elu 
prezesa ministrow, aby zaprzestał represyi prze- ! ~alc~l~v!l mlę~! ,tolł~,a.raml ~eł:natą w, LOllkko,~ 
ciwko ludności departa.wentów południowych, do- j z ktorego str()J~~uJącycJ! tQrparow przaz wyrok 
póki nie przekracza granic prawa. Następnie po- t s~dOW~Q'wy~l~s~~t{):va~o. • .. .-
set pochwala czyn buntowniczy szerego.woów 17-go i H~()a,t2. (jZ~l wca. ~aron ~a-r~ch~l von BH~· 
pUłku piechoty. Clemenceau i Piquart odpowia- ~ berst~lll ?bw]a~cz'yl.w l~zmowle, z~ NIemcy d?
dają oburzeni Aldiemu, zaznaczając między inne- I magaJą sH~zmesl~~l~ ~Hawa, konfibkat~ okrętow 
mi, że kirasyerzy nie dla zabawy strzelali do i pry~atny~_h ~odcza:;. wOjnr przez ~trony. walc~~ce, 
tlumu z rewolwerów. Republikanin Brousse żąda I Angl:a natlo~-~a~t ,opler~r. Sl~ te·mu zarlan~u~. Nlem
uchwalenia środków przeciwko fałszowa.nlu wina. ; ey. ~ys~.~~)ruJą takze ~lzecl:V~O dowulneJ lll~e~:pe .. · 
Gdy Leroy Beauleu usiłuje zabrać glos, przerywa I lacyl pI.;~ a ~lo~cowailla portow,. " 
IDt.l w,rzawa ogólna. Benoit. oŚ,wia~eza, ż~ t.ak I _ ~a_~a, ~':' czerwca. S~ta.ny ~J~dIlOCzon6 przy" 
rząd, Jak i parlament odpowledzlalm są za lsme- ! gotov. uJ~ p~oJe~~~ utworzeni.a w Hadze stalegolrJ
j~cą anarchi~. Socyąlista Milleraud twierdzi, że ' bunatu lOZJemcz"go, 
odpowiedzhllnoś6 za środki represyjne spada cal
Idem na barld władzy wykonawczej, której brak 
przezorności. Polityka Clemellceau prowadzi Fran~ 
eyę do auarchii, to też zupelnie bezpiecznie mo- , 
żnaby obalić gahinet obecny. Clemenceau odpo- j 
wiadając lVlilkrandowi, wola, że nie można hrać! 
za złe rządowi tego, iż do okręgów winniczych l 
posłał wojsko, na. którem może polegae. Rząd ł 

.. 
Warszawa, 23 czerwca. Około polnd.nia kilku 

ni~znany~h ~ud~i. na pOdwórzu domu J'ł: 1 • ·prl,. 
ulwy l\laryallslneJ wystrzałami z rewolw&tÓwża
bili bednarza. ,Kos~owskiego, liczącego Jat,6t~ 
oraz wychowanca Jego, który zaezął krzy~żeó 
zabili wystrzalami \V bramie. . J 

SiedlGe, 23 ezerwca. Na staCJi ~g:~ 
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zabito urzędnika akcyzy MikropulQ. Napad ou- wanem przesileniu ministeryalnem. 
par~o. Bandyci zbiegU w kierunku Bialy i Łu· ; Llzbona, 23 c~erwca. Ogłoszony zostal de,. 
kowa. ; k~'etj przyznając-y prefektom prowirlCyi prawo za-

~ósnowi&C, 23 czerwca. Spali 1.-:), się tu p.rzę- ; wH:.'szenia wydawnictw perjodycznych. 
dzalma. parowa Suma, w której pracowało prze- l Haaga, 23 ezerwca. Druga komisya konf~> 
szlo 2,000 lnózL I 'rencyi pokojowej przystąpiła w sobotę do prac 
. Iloskwa, 23 czerwca. Biuro zjazdu dzialaczów ! pod przewodnictwem delegata belgijskiego Bur-, 
zi~mskieh napierw&zym punkeie progra.mu postą.- ) narda .. Prszes skreśliwszy historyę konfereno:ii) 
,wlło prawo wyborcze. Zjazd zamierza udzielió j wskaza.ł, że Uosya w stosunku' do celów konfe'· 
'p,rawa glosu kohietom w wyborHch z~emskicll. ! rencyi pozostała wierną swym tradycyom. Dele

ltemięńcng, 23 czerwca. W Gradls1m are- ! gat franeuski Amonrele przedstawi! projekt dotN'
sztowano tr~ech morderców rodziny stróża cmen- i czący rozpoczęcia kroków wojennych. W tejże 
tarnegQ# ł kwestyi wniósł projeh:t i delegat' rosyjski. 

Samara, 23 c,zerwca. O świcie w d. 21 b. m. I 

wyst.rzalem z lcwolweru raniono stójkowego na ! D Z I E N N E. 
posterunku przed aresztem. I Moskwa, 24 czerwca. Kaługa, 23 czerwe3-. W powiecie żizdryńskim ! R:1d' . O godz, ~1/2 CZl?11ek 
aresztowano trzeeh ban<ł)'tów którz w d' 26 t-". y p.anst~a Rodzla:r:1w otwor~y:r zJ~zll dz~ala-
m~\'ja napadli w lesie na 'du'ehowne~o i O~~~bO- ł czow. ~1,l.em81och .. RO?Zlanko. ~kre.sh~. k.rotl~ą h]st~
wali w <bin 7 ezerw,:ca wlościanifra Czmelowa. ł r!~ ~~~el zwo!allla zJaz~u: JeJ. rozwoJ, .1, ~UlzoCZyWl-

Wł~d.ywt}St~ki 23 czerw~a. Komisya doradcza l stnJelll~~ wYł~szczyl., ~ar~nlu" na l~to:ry~h ~~ąd 
wskutek JlalJz'\v:yezajuego 11aplywu przesiedleńców ! poz~ohl na. zJaz~, zd,prop,<rlOwa~ w 1n:1emu bw;a 
wypo.wle(hiala się za l.i'\'zenra,nieHl. przesiedlania I :Ib~:lyl)~~:~~o~:~cdząCCbbro .~ ~]dy{OChl ,~~c~Rre~:sodw 
od 28-go łip~a mQ-tywu:ac je brak . d' ł' i .' ~J u, o. 0W:lą-, {l ,se {re ,,&L,a. zJ«,z u 
ziemi. ' J.. lem u ZU\ OW I wlozyl na Kluzewa, kSIęCIa Gohcyna i Suawicza 

U t~,l • b k l.' , l . d 1.. .' Romanowa. . , s:, ~ono, L:e w .an u Cull1S om oe'rJr-an,o na i . 
,odstawle czel(ów staIszowanych zarz:ądu miej- I . _Zjazd postano1vil obecnie jstniejące biuro 
skiego ,99,000 rb. Ostatnie usiłowanie odebrania ! zJaZ(i,U, w którego sklau wchodzą osoby, które 
30>O~JO Dle udało się wcaJe. ! otrzym~ly od minis.tra. sp~'aw we:vnętrznych l~O-

'TriU',) 23 ez-el'wca. Oddany został pod sąd l z,,:oleme na zwol~llle. z}azdu l są odP?,wle-
. \V()jenno-okręg:owy na zasRuzie stanu wojennego I dZlalne, wobec tegoz .mmlsteryum, pozostawlc na 
,U.'~ twihdze

j 
oslrarzony o Zam&dl w l)owieoie te- ł s. ~nOW.18kae.h w calko~lty~ skladzle na ca.ly czas 

'lowskim. Zjazdu, oraz postanowIł, ze kwe3tya wyboru sta..;. 
Paryi. 23 czerwca. Według wiadomości ~ lej rady wi.nna być zdecydowaną. na końcu prac 

o~n~Juan!ch z Narbony, rozru~hy llstały zupeI~ J z~~z.du .. Przybyl~ 117 pelnomo~ników, przeds~
,nu) 1 wOJ$ka usunięte zoskdy z ulic. W Beziers I '~laJących ,32 zlemst.wa gubern.lalne. ;l!czestn~cy 
,panuje :ró,wJlież spokój!" Mianowane- przez rząd t Zjazdu są nauzwy'c'zaJ zasm~celll sla~osClą hrable
,.ikomi8ye dla.. Zar.lą.dzania spra.. wami publicznemi i g? Hey~ena, przYJmUjącego zywy u~zlal we :"szyst
~złożY{J . pelnomocnietwa swoje. W Perpignanie f lnch przyg?t~wawczych praca?h ~lura, ktory ~a
~n~piI . ą?tokój, wojska Jed!lak pozostaJą nadal ! chorow.al Clę~~O nocy wcz~ra}~zeJ. Prezesem zJa
!pod' bronią. Ko-mitet op~eki na-d sprawami w'm- zdu .wlększoS~1ą 79 prz.e.Clw 38 glosom wybrano 
tnieowemipoleed rozlepić ogłoszenie potępiające Rod~lankę,wlce~rezes~ml Aleksandra ~uczkowa, 
!w.szelki gwałt i wzywaj~ce lud'ROŚć 'do zachowa.. h.r~bIego OlosuwJewa l Brazela. RodzIanko POq 
jma spokoju. I ~zlękowal z~ .zaufanie i spodziewa Się1 że dzięki 
, PUli, 23 czerwca. Prezes ministrów zako- ~ Jed~ozgodnoscl 'Y~zystkich uczestnih:6w. będl':ie 
\munlkowal " że wydal rozporządzenie, ażeby prze- l mozR!l doprowadzlc drugą.sprawę do pozą..~anego 
\F. O,w.,&d~one .zos:taJ:o śledztwo we w. szystkich wr-l zak,on,czelll,a; p~zypugzo~a~; ze. odg,adl ~las,t.r. ,oJ.obe
jpadk.aeh, w których wojska. zmuszone byly użyć , cllych_ proponu}ąe . zwrOCIe SIę do NaJJasmeJsze~o 
l broni przeciwko powstańcom. I ~eSal"6a z pow~tameł:n od z~b~an:ych., C'~lonkowIe 
, MiniStrowie, którzy przyrzekli poprzedllio zJa,zdu p,o.wst~h mallJfest~cYJD:le l pOKrylI prZ6~o
wziąe udzial w różnye.li nroczysto,ściach w Pa- wę Rod~lankl dlu~o Ule mIlknącym okrzykiem 
'ryżu. i na prowincyi, obecnie odmawiają zapro- «hural- l oldaskann. 
;szenia..Podróż Fal1ere'a do Bordeaux, za.mierzo. ł Prezes ogłasza tekst depeszy do prezesa mi-
;na "!. bieżącym tygodnin, odlo.żona została do I nlstrów: e ••• .,. 

lWi"Z0.8ltl&. " ~ .Z postanoWIema Zjazdu dZHtlaczow Zlem-
'. W 17-tyID pulku piechoty brak tylko jedne- Iskich proS'zę Jaśnie Wielmożnego Pana. o przed

,'go dezertera. ~ierze okazują skruchę z po- I stawienie w imieniu zjazdu następującego naJpod
'wodu swoJego lekkomyślnego postępku. l dauniejszego pozdrowienia Jego Cesarskiej Mości: 
; . Izba deputowanych, w celu Jaknajprędszego I "NajmiIościwszy Monarcho l Pełnomocnicy 
;zakóńezeuia. przesHenia winnego, przyjęła prawie ł ziemstw gubernialnych, zebrani na zjeździe w M()
[Jednogłośnie wszystkie punkty us.tawy przeciwko I sk~ie, przed rozpoczęciem, prac poczytujemy za 
;falszowaniu win, przJc~em punkty sporne zostaly i ŚWł~ty obowiązek zlożyć wyrazy wierności Wa
:w}łączone. . I sze] Cesarskiej Mości. Jesteśmy szczęśliwi, że 

PUJi, 23czerwC3.. W Montpelier i Narbo- l ziemstwo pozyskało możność podania swego gło
.nie wiecz6-r uplynąt spokojnie. W Tułonie prze- I sa w sprawach . bezpośrednio go dotyczących. 
: c~wko, zarząd7seniom rządu na pol11dniu wybuchły I 'Vierzymy, ,że ziemstwo rosyjskie wytęży wszyst-
'maniJestacye. Ide usilo\Vania, by pomóclz Warszej Cesarskiej 
'Albert przybył do ministeryum spraw we- Mości do utrwalellla prawdy, pokoju i dobrobytu 

zjazdu' opraęowala. tezy zlożone z zapytań i od
powiedzi, badań' i glosowań. 

U czestnicy zjazdu decydują o wszystkich za· 
sad:nici.:ych kW0stych. Przyjęto porząde k zapropo-
ponowany przez prezesa, ~ 

Białystok, 24 czerwca. W lesie miejskim 
".zwierzyniec" nieznani ludzie rozpoez~li strzelać 
z rewolwerów do sied,zących na ławce mieszcza.
nina Zeldina i dwóch szeregowców pulku kazań .. 
skiego. Dwoma kulami Zeldin ciężko ranny, je
den z szeregowców kontuzyowany. 

Bałta, 24 czerwca. Aresztowano 3-ch nie
znanych IUdżi, przybytych z Odesy, którzy wie· 
czorem w sobotę dokonali zbrojnego napadu ll'a 
sldad p,apieru i drukarnię Szapiry i .Popenko. 
Przy przestępcach znaleziono nabite rewolwery. 

Piatfgorsk, 24 czerwca. Okolo stacyi Nie
slabnoj, przy rozbiciu pociągu towarowego spa
d&o 8 wagonów z plantu, 15 potrzaskane i dwie 
cysterny. Rannych 4 pasażerów, 4 konduktor6w, 
1 smaro wnik i chlopiec. 

IZJm, 24 czerwca. Izba deputowanych w 
dalszym ciągu obradowata nad budżetem wojsko
wym~ Mini.ster wojny, broniąc etatu wojskowego, 
zakończy! mowę słowami: n Ufam, że izba do-

, starczy armii środkjdo obrony kraju". (Ożywio'; 
ne uznanie). Socyalista Ferri w dlugiej mowie 
wypowiedzia.ł się przeciw projektowi do prawa 
o armii. Mowa jego wywolala balas. Prezes 
zmuszony byl przerwa6 posiedzenie. Po wznQ
wieniu posiedzenia przy uznaniach i okrzykach 
z lewicy i halasie inp.ych partyj Ferri dokończyl 
mowy. 

Giełda warszawska. 
(Telefonttm). 

li żą(t II ofiar Iltff\n. 

4% renta państwowa. • • • • • '71 00 70.00, 70.5() 
5% pożyczka wewnętrzna z 1905 f. 90.00 89·00 -.-
5%" " z 1906 r. 87.00 86·00 -.-
41/:/~ listy ziemskie • • • ~. 8860 87.70, 8830 
4% lIsl,1 ziemsl\ie •• 81.00 80.00 
5% listy zastaowne m. Warszawy 88.30 874:0 -.-
4HJ1,,, " ,. " 83.25 82.25 82.75 
6% " " " Łodzi -.- -.-
4lJ2%'" " " " •• 8200 8100 -.-
AKcye Banku bandlowego w Łodzi -.- J-.-
Pożyczka premiowa I-OJ emisyi 345 335 -.-

" . " lI-ej emisyi '1.247 237 -.-
" 8z1acheck8. • •• 220 210 215 

LHpopy. • • 
Rudzki. • • • • • • • 
Starachowice • • • • • 

.-.-
-.-

-,--.- -.-
~.- -.--

Putilowskie • -.- 971/, 

Czeki na Berlin 146 80 -.- ~-.-

Giełda petersburska. 
(Tel. wl. fJROzwojll"). 

RentA państwowa - -

o F I ARY. 
Na wczorftjszem zebraniu katolickiego Stowarzysze

ni8. Demokracyi Chrześe~ańsklej w sali Angielskiej przy 
uBcy PaSaż-Stu1ea. )i 2, skutkiem pomYŚlnego rezulta.tu 
obrad, zl\pOŚrednietwem sz.prezydyum zebrano od obec
nych dobrowolne ofiary' na cudowny obraz Świętej &0-
d~iny w Mledni,ewlcaeh, zniszczony przez świętokradz-

. kICh rabusiów, w sumie 25 rb. 4:6ł kop. 
iwnętrznyeh, gdzie Ołem'8n~eau w ciągu 45 minut w ojczyźnie naszej, znękanęj rozruchami, rozbo-
fkonferował z nim w tajemnicy. Albert wyszedł . jami i grabieżami". ," IIIIIIII!!!!!!!~!!!!!!!I!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!'!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!I 
:lla.et'ępnie przez drzwi ukryte, ażeby uniknąć roz~ I Członkowie zjazdu stojąc wysluchali tekstu l SPOSTRZEZENI1\ METEOROLOGICZNE 
• DlilWy z. d:ziennikarz8,mi.. i depe~zy, przyję~i ją Jednozgoduem >hura> i rzęsi- J Stac'Hi centralnlł!i K. E. L. 

lumh, 23 ezerwca. <ZUrlch. Ztung> donosi, I stew oklaskąml. ' i J ~J 
;i,6 wśtóddokumentów, znalezionych podczas re- Zjazd rozpoczą1 pracę· Prezes postanowil za-. ( 
!wizyi u Ozota, kt?ra przyczyniła. się do rozwią- 'I prowad~enie następujące~o ~orządl(u prao i roz- I 
\z&llia Dumy,' znajdo wala. się rezolUCja zebrania , ~atrzellla rządowych proJektow do praw: 1) pro- l 
\rewolucyJnego w Zurichu z d.nia 13 b. m. Rezo- Jekt do prawa o porządku wyboru członków ze .. ~ 
!lucY8, ta opiewa, iż w żadnym razie nie należy brań. powiatowych i ziemskicb; 2) o zarządach l 
1 d<>ptlSeić do wydania rewolucyonisty Kilaczyckie- prowlllcyonalnych i drobnej jednostce ziemskiej; , 
: go, zab&jey D'licz.elnika dróg nadwiślańskich Iwa-- ! 3) o reformie urzędów powiatowych i gubernial-
'nowa. ~ nialnych. ' 

Istniał zamiar uwoln.ić Kila-czyckjego w no" I Przewalskij uznal za niez~ędne przed wstępne 
'['CJZ więzienia w Zurichu. Rezolucya zredago- obrady nad kwestyą o porządku wyboru czlon
,wa.naw języku niemieckim, wysIana została do ków ziemstw. Afft'osimow jest zdania, że kwestya 
iP&ter&bUrga w ceła przetłomaczenia jej i dor~- reformy ziemskiej ściśle jestzlączoną z kwestYą 
~,cseJlia wszystkim komitetom rewelucyjnym w Ro- o reformie wlościańskiego wJadania ziemią· 
iSl'i. D~kum€Iltt~n byl oznaczony M 56018, co Wolkońskij oświadczyl'~ że praco w danym 
lwskazuJe ~a ożywioną ko.r~sp.ondencyę. . . I mo~encie ograniczają się na trzech wyliczonych 
.' Skonflskowano rówmez l1st genewslneJ orga- I prOjektach do praw. Pereleszm uważa za niezbęd
fBizac}i ,so~ral-rewol~eyjnej, z które~o widaó, że , ne rozpatrzenie przede wszystkie m kwestyi o utwo
trewola010Jl~i fOS.!JSCy po spelnienm pomyślnie l rzeniu drobnej jednostki ziemskiej. Szoczkow uwa
telts~oprjacJJJ udają sl~ przeważnie do Szwaj- I ża za: porząd.ane .. rozpatrz~nie. kwesty~ ogólnych. 
!oazp. t HrabIa Bobrmskl) wskaZUJe, ze do kazdego pod-

LIINa, 23ezerwca. KówU\ tu o spodUe- ~. legającego rozpatrieniu projektu do praw rada 

-po. ,... '0 - ~ 
~§~ Q;ó 'lll .... 
<DNl1l o .J:o:l +'" 

S-oo ®...J = . (1) CIS 

Data. +"'~ e .; Uw&gi. oeao o 
~~o SCll ~~ 

@~ Q) '" cqe-o ~ ~ ~ ~ E-i 
Ul 

7"5.11+11.5 
l. aDla 22' VI 

22/VI 1 pp. 54: Z5 Tempera .• llra 

22/YI9 w., 78 Pd Z 3 max.+20.go c. 
7U.O 1+16.3 Temperatllra 

23/VI 7 r. "142 .. 8 +18.2. 70 .Pd Z 5 młn.+l0.1° C. 
Opadu 00 

23/VI 1 pp. 74:21 1+21.0 84: Pd Z 3 
I Z dnia. 23/VI I Temperatura 

23/VI9 w. 7420 +186 88 Z 3 max.+21.óo C. 
Temperatura. 

24/YI 7 r. 74:1.2 +12.4 l 87 Z 3, min,+9.8° C. 
Opadu 1.1 

Towarzystwo Prze ciwżebracze 
prosi o zbieranie odpadków. 

39~ Biuro, Cegielniana 72. 



Nowe M~i.a$to 
nad Pilic'!. 

(K o r e s p o 'D d en e y a w 1: a s n a "R o z wo j u"). 

ROZWOJ. - Poniedzialek, dnia 24 czerwca 1901 r. 

Piliea z racyi swych warunków topograficz
nych jest prawie rzeką górską; koryto jej bo
wiem leży na samym grzbiecie pasma wzgórz, 
przedzielających dorzecze WisIy od dorzecza V/ar
ty. Pilica przyjmuje do siebie tylko male rzecz
ki i krótkie potoki; wszystkie zaś znaczniejsze 
rzeki, wytryskujące z boków pIaskowzgórza pIy-

ście, słusznie przez swego zało:życi&la naz'wan:y 
przy 1'0 do-laczni czym. 

W dob,ie, w której rozpoezęla się na dobre ną albo do Warty albo do Wisły. Na całym prze-
doroczna wędrówka chorych i zmęczonych do róż~ biegu Pilicy po obydwóch jej brzegach ciągną się 
nych badów i uzdrowisk zagranicznych nie od w mniejszej lub większej odległości od koryta 

Niewątpliwie gdyby podobna mWJ8CQWOSC 

istniała zagranicą już oddawna powstalobJtam 
uzdrowisko, ściągające rok rocznie tlumy kura
CjUSZÓW, wskutek udogodnionychkomullikaeyj. 
Sam zakład leczniczy oddalony od r~eki .0·2;600 
do 3,000 stóp polskich, poIożony je,st .napol:u
dniowym krańcu płaskowzgórza, otoczonyamfiie
atralnie od zachodu, północy i wschodu wzgórza
mi z widokiem ku p{)ludniowej stronie na Ją:ki, rzeezy będzie zwrócenie uwagi, że z kraju tak rzeki bogate w lasy wzgórza" tarasami spadające 

biednego jak nasz nie godzi się corocznie wywo- w dolinę rzeki, z których góra św. Rocha, poło- rzekę i lasy. . 
zie l{roci tysięcy do obcych, zwlaszcza gdy u sie- żona tuż okolo Nowego Miasta dosięga 547! stóp 
~iemamy uzdrowiska1 nie ustępujące silą leczniczą nad poziom morza. 
ZJlgranicznem. . ~ Dolina Pilicy przedstawia zatem kotlinę, któ-

Pięć zdrojów zasila zaklad ogromną'ilością 
w.ody o nader przyjemnym smaku) służącej. za(a· 
zem do celów leczniczych. . 

ł'1a.skowzg6rze nowomiejskie, na którem wzno· rej dnem bierzy wartka rzeka o wybornej wo
si się zakład przyrodo-leczniczy, poczyna się od dzie a nad nią przepływa wciąż fala świeżego po
pasma wzgórz, .J:'.tzebieg~jących równolegle do le- wietrza leśnego. Trudno doprawdy o idealniejsze 
wego brzegu PIlIcy, ktorej spadek, bardzo znacz- warunki zdrowotne. Jeżeli za.ś dodamy do tego 
JlJod Żarnowca do Sulejowa, tak malo zmniejsza nader malownicze polożenie, jeżeli weźmiemy pod 
się, że woda w Jednej g?~zinie przebiega blizko uwa.gę właściwości lecznicze wody pilicznej mocno 
11,000 stóp. Ta. wartkose prądu, Pilicy ~worzy . żelazistej, przezroczystej i byst.rej, mnóstwo źró
wielką Btituralną wentylacyę pOWIetrza ruezwy- :' deI z zimną i smaczną wodą kryniczną, latwo 
kle prz:ytelll świeżego z powodu wielkich lasów' I dojdziemy do wniosku jakie wyborne przyrodzone 
sąsiednich. warunki lecznicze posiada zaldad w Nowem Mie-

Obecnie przebywa wzakladzie s.poro osob 
z różnych stron kraju, Litwy i Rusi a nawet z za· 
gra.nicy. . 

Najbardziej ożywiony zjazd rozpocz;ynasię 
w końcu czerwca. 

W sezonie letnim, lrtóry się ciągnie ąo koń
ca. września przebywa w z:akladzie po kilkaset 
osób. 

Xi 5660. Ob.leszczenie" . ł place do sprzedania, pOjedyńczo lub j Z gubiono portfel. skórzany wra;ł z: pas~· 
! razem, przy ul. M3rysińsldej;tamżeldo . i portem, wydanym z I Zamkowego ,.ęy~
~ sprzedania cegły okolo 60.000, cena niz- li kulu mIasta \Varszawy na imię Sta'Eli

ka. Wiadomośó. Ul. Piotrkowska 14:1, sława Dietricha. Łaskawy zna.lazer. ra
u A. K. ]520-3-3 I czy zWl'óclć takowez& wynagrodzenł~m DYREKCYA Pokój na parterze z oddzlelnEtm wej~ a pod adresem Wótezańska. .112 ]Jlb ",tęt 

ściem do odstąpienia zaraz. Pańska 13. ! Piotrkowska 150 w biurz.e fimly Hor4U-

Ul 
1532-3-3 I czka j Stamirowskt. . . 1533-3';3 

TAiła "'y:' "I 'rftJy' "". "g" "'l' 8. ~'I 'ft. ł . ,. -==---:pot--C:-rz"bu---:-:a je----s~ oa--:-' lli-pca p~ann~a do--mo. Zagin~ł paszport na imię GIl,st.awa J)re-
WnU'M :~łYłII a wa Vy"w lit Ił "I~ M~ . nopolu. obznajmiona ze sprzedażą. ł S.1&ra, wydAny z ,m •.. · .. Łotkl •. 1.iO, .. 9~3'~.,3 

Wiadomość w 2-lem Tow. poż. Os zez., . 

'W zastosowaniu się do § 22 Usta.wy~ po &Je ~, powszec:neJ Wl.u.O· ~ nu - wJ'pł"zedaj~' • są.iI 
, d 1" k rll""homos~ -::::-_~ __ ---:--=--.,._--, __ 1~53_0_-_3_-_3 I ~"''''opi''''.&..ki·m· G .. lWI, Sid':~ mosci iż zażą ana zostaLa pozyoz a na. mev v.' - ... __.... .. ... u-

d · d h • ._.1 M!ksla.jewBka 31 u ka.svera 00 10 do 3. I· Z po_od •. skolaoz-eah, ę~łł.-

P, ()d "~1417," przv ulic'V' Wschodniej, przez JÓzefa.-Ju. dę i Fajgę potrzebny uczeń do fryzyera,. Senator-, BAKI, PELERY.Y I. CZAPI:· 
J1X oJ oJ 24 ska na 16. 1537-3-3 I OZIU d. zioin. ft.e. po ba.!". d .. ZO. znt$ . .'. iO. -. ,malżonków· Kriger, odnowiona z konwersYą rab. ,400 l dodatkowa potrzebny wprawny nakladaez lub 11&- li. żonej cenie do 71tp.e8 .. PRZ~. AZX> ..... " 

Z przeszanowanla. rob. 14,000. kladaczka do drukatnł ,.Rozwoju", pc.zta główna m. 16, UP,i68łU1. 
'Wszelkie zarzuty przeciwko udzielemu z~ądanej pożyczki stowa-PrzeJazd 8. 000 . rol0~3~:r' 
rzJszeni zeohc~ przedstawió Dyrekcyi w przeci~u dni 14 od daty wJdru- Sklepowe unądzen.ie ~l'tlZ do sprzeda.- •• e wapto·'" domU g'oto_~ . 
kowania ninieJ'szego obwieszczenia.. um. Bliżiza wiadomość Główna 4,7. i&w . 15g9-3-1 ponaż . , . •. 

_..-.:Ł:.:ó::;..;~::;.;;ź~, .;dn;;;,;;;;;,;,;ia.;.....;;;;.;22:-..;C_z..;.,er.;...w.;...c .... a_. _19_0_7_r. ____________ lO;;.;;15.;;....: ... 1 -=S:-:!~~:1-n-o:--~-y-S~-~;-~-:'~~-;-j!~,;-r!.-io':"""l-:b-.,.-·e:n-kłe--:-:·o-:;"Ir-f) Kawiarnia. "Stefana"· 
OGŁOSZENIE D b ' · sprzed8nia. Dzielna 3. 1567-3-2 Połudnłon20, WJ:«ai!, śWietni! ...... . 

OF I AR Y. . ro ne ogłoszenia. Sprzedam powó~ na 4 osoby, ft\brylti OBIADyz2-Chdftń~~~OO35;;ł~~; 
N D N dl P 

u S Ivarszawskiej (Rentla). Młkolajewska ł· od godz. .12 ... 4:. '. 9f!3, 
, a ar arodowy a · li'I.·. łAAA) Nl\uezyeielkt, wyełl.owawczynłe, nr. 56. .'. . 1521-3--3 ,.. .. ..; ........ .. 

w biurze Kol:s śródmieści dożyli M freblówki). bony, .gosłOdyni:~, . "Sklep kolon1alnG-d.ystrybney;ny . dQbrze .. HOrEL LITE:UUS ... ·Ił· .: ,J 

robotnIey huty szkla.neJ Bala Rb. 5.39, kasy~rki, polect\ bIuro Rosc18zewskteJ~ ~ proQP~~ojąey d? odS!tąpienia. Bliższa f. . . .11 . /~,. 
robotnicy fabryk: Abla rb. 805, BiaIera przejazd 14: (lHuter). 1561-10.-1 ł wiadomose ul. P8nska nr. 13. W29-l)-3. I . . . 
rb. 10 ;,>0, Birnbanma 74: 10. Gutmana rb. Bryczkę nową lub ma~? używauą. kupią. 1 Student rosyanin poszukUje l~kcJi. UL! . .. . _.P.iot.kotwi~· '. . ....... ' 
23.50 Heintzla 1. 4939, Heintzla II. rb. ~)ferty sub "Bryczka w adm .. "Roz- Skwerowa 17, miesz. Dorofiejew.a. I ........ d .L.ł .' i .ł .a ... nn..ł_...J. 
10.98: Hago Rathe'go rb. 12.3'), Jaroeiń- WOJU". 1522-3-3 1494-5-6 j )WYlJO wytU.ler~&W elba na 'IrNfi)",ua~ .. 
skiego ri) 26.90, Kadlel'a rb 2214, K~ . M l k' d d ,J'. 'I' warunkach, Bliz8zyeh lnformaeyt. pli- .'. 
steuberga rb. 82.15, Kirs a rb. 5,60, Ko- FortepJa~' a ec lego o sprze ~m~, .1 Uczeń Szkoly Handlowej Kupiectwa . mlEmnie lub. ustnie·. zMłęgn~ mórnau" 
niga rb. 2.40, L&.nge B ci L rb: 33,10'.1 cena 200 rb, Orla J2 - H. 1525 3·a " Łódzkiego. zdo .. lny korepetytor, posga- wl&śeleiela Teo.flla Neml&, PlGtrkÓw,111. '. 
Lanu:e B-el II. kop. 55, Lurken::1a rb. 15.70, J t~st do sprzedanla zaraz duż3 bIa.ła kuje lekcyi. Adres: Sieczka, Składowa J Bykowska, dom p. WwzynalSkiej... . 
PT1lsa.ka. rb. 14-10, Prnsz'S'nowsklego rb. waga Najzylb(1rowa, 3 szyldy i żela- I ~ 26· 1437 -d.-6 998-3-3 
28 60, S.eblQ<e rb. 21.05, Steigerta rb 18.:15, stwo rZeŹ!HCza. Bducki Rynek 9, II-le U czan 7 kl. szkoty H8ndlowej~ mogący , 

R b Piętro. 1564-3-1 udziel" c' muzyki, po' sznkuj"" kondvayi I I .. ·1·::' 'Wagnera rb. 9.5{), Wefera. i fi.ulil r • .. <> l'" I Pracow -S G . I" ,. .. 
22.20, Wewera rb. 60.95, Wnlfsohnl\ rb. KredtlllS d~bowv wl~!ki 1&0 rb .. Krótkt\ n. wt~ na bardzo skroIlUlyeh wa.runkach. ! ni· orS8 oW" . 
2200. Robotnicy kolei Fabr. Łódzkiej 12 m. 17. - Tl\mze lekcy e hteratury Srednia. 20 m. 4. 1464-6-6 l da.wa,iej Mikołaje;weka 6S .. 

~dz~39q~6. :gg::;:;g::l~j w~o;s~t. ~:~!i ~i~lS;telYl, godz. 10 r. - 1 po f~;~~ó.e: U ~Ód~kje~:~1~08Z~ku1~Oi~ey1kn:!ee!~~ ! ~ĄTALll KĘDZIERSKlEr " 
Fa.br. Lódz. rb. 32,02, spó1pracownicy } Letnie mieszkania do wynajęcia, skla- ' jazd na wieś, Adres: Hiibner, Przejazd I przY1DUJ,łe obstalunki i reperao'ye. ' 
warszt.tolel.kaliskiej rb. 70.07, Kolo {laJąca Się z 2 pokojów 1 2 kuchni z nr. 23· 136l-d-1l J 1575 Piotrkowska 115 Ib. 6.' 
kolejowe 14:6.53, sp61pr&ei;Jwnicy Kol. ogroddm3-morgowym; w pobliża rzeka, Uczeń 5 ej klasy Szkoly handlowej po- i !!~~~!!!!~~~~!!!!!!!~~!! 
Elekt~ .. MieJskiej l. rb. ~O 50, spÓln.eow. w Tt1Szynle. Wiadomość u MakiewiczA. sznkuje korepetycyi. Oferty "L. K." l 
Kol Etekr Miejsk. II. rb. 28,16ł, spÓJp. 1541-3-2 w adm. ,,Rozwoju", 1508-3~p3 i Jest do sprzedanit\za ceDę Pl'Z·Jstępu~ 
Kol. El. M. HI rb. 4Uw, spólpr Kol El. Maszyny 2 Singera. malo używane, bę· zaginął paszport na iml,ę Krzysztof~ l 1 • OSADA faŁ ~.SKA" 
M. IV. rb. 11,15, spółpr. Kol. El. Łódź- benkoWt\, pierścleniowa i maszyna za Rode, wydany z gmi:l'ly Mroga Dolna, ~ sKl~daJąca się z 50 m()ł'gornelziemł~o-
Pabian rb. 15.05, spólpr. Poczty C8ntral- 1.6 rupii. Dzielna 28-,2. 1553~4:-2 powiatu brzezińskiego. 1542-'3-2 ! breJ, vy ezem 8 mórg lasu, 8 -. ~~~i dwu.'. 
Dej I. rb. 34:, spólpr. Poczty .(>~11ral. II. ------- I k ś e li staw w upeł oset odpo--
1010, . spólpr. II Tow. Pożyc~, O jzczędn r\li &8zyny 2 bębElnkową i plerścienil.łwą zaginąt paszport na imię M. 8,.k58 Kiltt.-;. () fi ~,' - .' . u d Z. fl. d'" ..... 

1 maszynę za 18 rubli, Singera, mało nowicza, wydany z magistratu m. I wiad.lllego do zaprowa _zenia BOspo llrstwll 
rb. 31<>~~e'm w Kole śródmieścia. złożono ' ~żywane, bardzo tani'O sprzedam, ulica Zgierza. ., 545-3-2 1 rybnego, 2 - sadu, .2 - ogrodu~.,Młyn u....... i Złota. nr. a m. 52. 1509-3-3. . . . '.' .L l O1'az budynki z:najdUJ8e się w stanHl do~ 
na powyższy cel Rb. 1960 k~p, 64:. . M agtel do sprzedania. Prze}'azd 70. l figlll~lp~::q)~l·t na unię Ant?n1ego ł. brym. Na gruneJe olszyna, puedstawia-

1555-3-2 SzwJglelskiego, wydany z m. ŁO(izl. I jBrCa wartość a,ooo rb. Adres: KocIołki. KUPUJCIE! -::::::--;--:-~:-:o-~---~...-.;-:--;- . 1554-~-2 \ przez Wadlew., .. ' ,~78-3,3 Od l-go lipca jest do wynajęcia pokói ł zaginął bilet loteryt Klasyeznej Itró- i 
naj'epaz~ kp.jowy lepki PAPIER dIn jednego lub dwóch Pt\uów, um e- lestwa Polskiego Ni 279, z napisom Pą ~ 

na MUCHY blowany, może być z calodziannem u- . drugiej stronie A. KUPCie. wlcY.. Oddac I PIERWSZY 
II! K~;s" tu w!ez !I! trzlmaDiem, wejście oddzielne. Dzielna I Piotrkowska 100 m. 9. 1523-3-3 

... .l; nr. 40 mieszko 1. 1528-3-3 Ł o' d Z k ,- Z ·a· k· ł ·a' . d I zagin~! paszport na imię Ma.ryanny I. . . . ..• 
Dostać .. mozna wszędzie. 1016-1)-1 potrzebne zdolne prasowaczki «o pralni i ł.Auczak, wydany z gminy GrzybkI, po· ! A R T Y·S T V C Z N. Y 

chemtcznej. Główna 16 33, Kriiger. i wiatu tyNlekiego. 15~4-3-3 i 

I 
. 0·011 f e t t i, 

lampiony, ohorłgiewki, gustowno 
deltoraole na zabawy O.gro

Ido .• en&jtantej B. GRABOWSKI 
I l s-ta, nI. Dzielna Ni 31. 927. 

.:.:;; 

S'tudent uniwęrsytetll w Nancy we 
,d • , ,FrancYi, który skoIlczyl 

lVyższ~ SZkolę Handlową w Łodzi, po~ 
Bzukuje . od 10 lipca kondYCJi na wsi lub 
na wyjazd. Specl'ahość matematyka., 
języki: polski •. 1'OSYiS~i, francuski, ffiUIHj 
Alemiecltl. . Wlaó.ómos6 w kancelaryi Po
gotowia ratunkowego w ŁodzI. 912~6-6 

-=::-_----: __ --o-::--____ ~..:.15_43--:---::3-.;.,.~2 I zaginął chlopc2yk w czerwonej blusce, i po_i~kazan~a :rz:dJęć ''fdto-
potrzebni chlopcy do sprzedaty artykulu! spodztenkt granatowe, brongowa trze- i graficzn'J'ch 

mającego zbyt. Spacerowa al m.4., I·e I wiezki, bez pończoszek, H-Jetni, wlosy I. (NOWłKOW I SCJlATU) 
piętro. 1544-2-2 ł jasno blond, na imię mu Lala. Rodzice· Spacerowa 21. 
'p-otrzebny Jest tka.cz nnk1adI1Cz, robota ! proaz8, o odprowadzenie do 4, cyrkuła 

w domu. Wiadomość wadmin. "Roz- l lub do domu na. Ta.rgową nr. 71 m. 62. ~ Powiększanie wszelkiego rodlaja.. 
wojuu• 1661.-3.-~ I,· 1565. -1 ~ Wykończanie artystyczn:e~CSJll' 11-

~ S ! miarkowane. .916-:6-4 
potrzebni piśmienni l\genci do sprzeda- I.. Z aginą.t paszport na irnif'J Emila tnlca, ł 

żyobrazów z dobrem wyna.grodzMiem. l wydany z gminy WłAdys.tawow, pow. ~~~~~~~~~~~~~~!! 
W;adomość w łltlm. "Rozwoju15

• 15t)7-1 I konińskielF,o gub. kaliskiej. 1538-3-3 J •. .. .. ~ 

Pokój fro.ntowy .. z efl.t'Jtlz:ennem utrzy- , ZaglD~i'l PtHiŻpOl'1. nłlo łllBę AlltOn.lego S1e- i 2 l 5 PO .. " ko, .. l,ł,.Ó· W 
maniern. M kohjewslit\ 46, 4 15:)1'2"2 l dzinsKi13go, wydany przez magistrat m. i' .~. ..... . 

potrzebilHo panien!{!l do sklepu moDopo·· ; ŁfJwleza. ,lh(:i,6-3-1 l • kliohi.' :.' . 
lowego, obznajmiona. Z(~ sprzedażą z Zug;ną! p?'.szport ns.imH~ AntonIego La.- ł i w8zystkiemi wygoda~i W .49.1JHl. kom-

kaucyą.. Wiadomość ul. Cegjelniana 12 komsidfgo, wydAny z gminy Nlesaików. fortowym do wJna.ięcia ·pr&If···GltcJ B.eae-
(monopol), od 12 do 2- ló05-3~a 156l-S l ~ dJkta nr. 1'1. au ał 
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Kto się uczy języka podług 

Metody Berlitza 
Dr S SZ IIKINO i gr. Kazimierz Brzozowski 

• '} I " wyjechał 
oszczędza sobie 'rrudu, Czasu, Pieniędzy. 

Próbne lekcy e są bezplatne 1 nie wchodzą w rachunek. . 

Nawrot Nr. 13 ' i 
ChGroby skórnsJ ilonarytzne i mrSCZOP-h:iOW5'j: powróoi 4 Sierpnia. 1003 3 a 

Ll!cz~llie elakta'yzlHlyą I masaiem.·, K , 
PrzY1mUJe 04 g. 8--11

1
/, f Zl.no, od 6'-8

1
1'1 ', .. , orzystna okazya. M;etodę Berlitza i pGdręczniki wyróżniono następującemi nagrodami; 

Wszecl:ł.światowa wystawa w Paryżu 1906 r. 2 zlote medale i 2 srebne, Zn 
tieh ,1902 zloty med., LilIe 1902 r. zloty medal, wszechświatowa wystawa 

'w St: Louis 1904 wielki madal, Vlttlch 1905 wielki medal. 
A ....... ki. Franouski, IUemiecki, Włoski, Rosyjski, Holen

dereki. - Szczegółów udziela.: 

wlecz. 469-r-21łO 

n' F ~(~k Sk " Ił I Wyprzedaję' dóbre i modne ur. Od, S USIBWICZ I ~ateryaly, jak r?~niez resz,t. 
Choroby skórna i, weneryczne ; In po cenach znlzonych. 

Dr. fil .. G. KUMMER, W~dzewska 106a m. 5. l'1! Ol ..1 I Z uszanowaniem 
. Anarze,J8 13. I Gd! Rilł1pel ul Dzielna 3 

Przyjmuje od g.l1-..ł r., od 2-4 p. Pi l 04 8-10 wiecz. 

"LE FERMENT". 

ZNAKOMITE' MLEKO KWAŚNE 
przygotowana na wyborowem młek~ pasteryzow6.uem. Mleko to z ez'ystą kn1turą 
.. LaktobacJ'lIiną'· prof. MieezlllkoWa jest doskonałym, smacznym środkiem od-
żlwc~ym. . Piotrkow~ka 86, Łódź. 976-7-5 
______ • ___ .~ ___ OUJ'~ •• ~.u,:~~ ... ~~.łt1I'\'4Ur. ~~n;I __ ~~~",~., .",.~,""' ___ 

"NOWA GAZETA" 
Organ postępowy i demokratyczny, 

poświęcony polityce, sprawom spolecznym, eko
nomicznym, literaturze i sztuce. 

WJc·bodzi 2 razy dziennie. 
,Dłi)borem artykulów, wszechstronnością hiformacyj, całym zgola gatunkiem 

traci "Nowa Gazeta" stanęla..na poziomie najwybrednieszyjch wyma.gań nowoczesnych. 

Przyjmuje od 4-8wiecz. W niedziele i ':. 
święta od g. 10 do 1 po poludniu. " 642 15'8 W m~eszkanlu. 

501-d-406 

Choroby wenoisyclł18, 
moczopłciowe i skórne 

Dr. SI. LE KO łeZ 
Zaohodnia .M 33 

(obok lomba.rdu akcyjnego) 
Dla panów od 9-1 l od 6-9, dla dam 
od 0-6 po pol. W niedzIele od 9-1 i. 
od 3~ po pol. 11401r84 

Dr. JELNICKI 
, ul. Andrzeja 7. 

~ Choroby skórne, weneryczne i 
! moczopłoiowe. 
~ Od 8-10 rano, 5-8 po pot, w niedziele 
J '1 święta 9-12 rauo. 1463-r-208 

I Osiedliłam slę w tutejszem mieście jako 
I specyalista chorób skórnych, wenerycz
'I' nych, plctowych 1 chorób wlosów, przyj-
,muję eodzlennia od S do 1 w poludnie, 

I 1 od 4 do 8 po pol., w niedziele od s-ej 

Elzyatuj,oa ed lat t5 w tHll 

pracownia haftów 1156 
~ i znaczenia. bielizny 

~ D. M!IURKIEWI GlOWRJ 
~ 
Ol unea Przejazd HI 12, .. 14, 
~. " pod:Wóuu, W' oAcJD1e. n Pltłl'o, 
t przyimuje wszelkie roboty W zakte' 
~ haftu wchodzl\ce, wykonywl tako· 
3: we starannie na czas oznaczony, 

po możliwie n1zklch cenach. 
Pr.gjmuje Bił UCJUJRics. 

Do .!luajęcia 
zaraz lub od l-go Lipoa 

z .. 

, "Nowa GAzeta" ma. objętośe numerów tak obszerną., iż obfitością treści przewyż-
sza wszysikie pisma, dotychczas wychodzące w Warszawie. 
" . "Nowa GazetaN zawiera codzłenn.ie samodzIelny dodatek p. n. Gazeta Han .. 

I do l-ej rano i od 4: do 6 po pot 

! .. .. . ił 
z kuchnią, fronto we, suche,. sloneczne 
z ładnvm widokiem. Wiadomość MIKO-

! łJAJE WSKA 4.0. u ~o8Poda.rZ&. 987'd"6 dIo •• , zastępujący da.w.ną "Gazetę Handlową". Jest to wyezerpują.ca . kronika 
wazyBikieh infOrmacyj ekonomicznych oraz zbiór ostatnich cedul giełdowych 1 targowych. 
. l){) numerówniadzielnych "Nowej Gazety" dolączane są dwa dodatki: Jednej 
Błedzlełi ltteraeko-artystYe'tDY p. n. 

"LITERATURA i SZTUKA", 
dnlglej nł~eli popularno-naukowy p. n. 

I ulica SREONIA Nr. 5. 149r81, 

Dr. Ul SZHlllacher . "IIAUKA 'i ŹY.CIE"_ 
Odełnek .lif,QwejGazety· z&wiero. powi~ść Stefana Żeromskiego P"Jl· ohoroby weneryozaei alcórne 

.,DZIEJE GRZECHU". Nawrot Nr. 2 • 
. Pren.UDl.e:l."uta ....vynosi: 

.. Ii.jsoo._. rocznie l'b. 9, półrocznie rb. 4.50, kwartalnie rb. 2.25, miesięeznie Przyjmuje od 8-11 l do 6-8 po polud. 
, toP. 15, a n:adto lO kop miesięeznie ZA odnoszenie; R. prowincyil rocznie rb 11, panie od 5-6 6:ł Tr302 
póJroaole rb . .5.50l kwarta.lnie rb. 2.75, miesięcznie rb" l; zagranicąll rocznie rb. 16, I 

. półrocznie rb. 8, kwartalnIe l'b. 4, mfesięcznie rb. 145. 1.· Dr-. L. KLACZKI N .1

1

, Główna Administracya i Kantor 
Warszawa - ul~ Szp~talna .IIi III-

Telefonu J\~ 8276. 981-3-3 l Konstantynowska 11. I 
SPIRYTUS DENATUROWANY I ChOrOI»~:~ó:,::,~'!.~::!:~. skór- I 

I Przyjmuj e od g. 8V,-1 rano 1 od 5-8, 
do palenia, oświetlenia i ogrza-wania. I panie od 4-5. 1070-r-67 

spirytus zg'ęszczony 'W' pu.szkacb. 
lIDio"ry. latarnie, lampy, maszynki, piecyki i żela.zka splry-
llriQ\V8· H. OTTO i S. PGR"DO.SKI Dr. med. W. KOTZIN 

Bepr8ZGntacya Związku G~rzelników, , ul. PIOTRKOWSKA· 71 
,. Łódź ((rótka Nr. S. Choroby serca i ~łIlC, 

Sprzedaż hurtowa (w beczkach) 1 det&liczna (w butelkach) i przyjmuje analizy plwociny, moczu, krwi, 
H. Otto " S. Poradowski, II[półka .Ni 9. wydzielin ronnych i t. d. 876- r 

Detaliema.: W. Kowalski - Zielony 1l.ynek nr. 35. ł od godz. 91/ -1011 l od 4-6. 
K. Wolski _. Piotrkowska nr. 3. ~ 2 , 

J. Wolski - Konstl\utYllowska nr. 8. ł D ~ d S h · h 
.M Grodzieki":'" Piotrkowska 173, obok Pa.radyza. ~ r ~a C osneJc 

M ary-
n·a, r k a l e t n 1 a z d o b
rej alpagi kosztuje 

rb. 5.50, P nr o w a k a m i
z e l k a 1'1;,. 2,50. L e t n l e 

k a m g " r no w e s p o d ni e 
rb. 6. P e l e r y n a m ę z

kar u b 11 9.20. Z m I a n a 
p r z y jęt a. 

u Emila SC~l1\echla 
Pi ołrkowska 98 

W'Pablanieaeh T. Dletrvch - Za,mkowa 350 . ' 121-10~·42 ł • I • ~ 

O d II t,. tk k- b l Lekarz szpitala Anny-Maryi dla dzieci gró maJs row ac IC ! ~:g:~t~D~~~~eK~ 86 1 ----.. ,-----.. -----
• I naprzeciwko ogrodu Mikolajewskiego MLECZARNIA IM ej s t e r h~a u s) I przyjmuje od 8-9 rAno i o,d 4,-6 po.pol. i dóbr Paprotnia iWalewic,. 

\ · '48.)-r-30 
........ ~T ~ ........... I nlPloelekcaocodWzieynnbi.~.ośrwojeżwa e Codziennie ..... ....L... ~ . ___ . Lekarz szpitalt\ Anuy·Maryl 

arkl8strJ na instrumoBtaGh rznl~tJGh pod dl'l'ekGyą, ! Dr. Ark. Goldenberg r6wniez masIo i śmietanę. 
K. MARGENROTHA, \ ul. Widzewska lOBA (kolo Glównej) Sprzedaż hurtowa i detaliczna. 

Początek O godzinie 7 wieczorem. - W· niedziele i święta o go-' choroby dzieci i wawnęłrzne 100g~3-2 lIikołaj6wska M a9 m. 8. 
dzinie 6wioozorem.' Od g. l-ej do 2~eł i od 6 do 9'6) wlecz. Dnia 201». m.:J 

803-d,"10 A. BAUM'_I ,I w Dnied

r
Z'.l Ś .... LWię.t~pnO .1:",; h~I~.,-.:J;-.-I~-ó2 sprz;;.D~;:!:11~r:::~cPOd 

Szkoła4-klaSDW; reihuł P. M. S. w Kutnie. Ul! III ~;~!c~!d·~:~::~r'lIej~!~~i P~bl~:~:i;:; 
t, 10 rano. 992-3-3 

Zapis uczniów do wszystkioh 4 klas od 25 maja f. b. Egza .. i Choroby skórne, wenery-
miny w:stępn(3 25 czerwca r. b. Program 4·klasowej szkoły real- l czne i moczopłciowe. NAUCZYCI EL ~~zy:::~:?~: 
nej: 'Uplata wpisów kwartatnie: w kl. I rb. 15, w kl. II rb. 17.50, • Przyjmuje od godz. 8-1 r. 1 od 6-8 w., na świadectwo na.uczyciela elementar-

b h Ś ., d' l panie od 5-6 popot, w niedziele od 9-1 nego, oraz do niższycll klas gimnazyum. 
" kl. Hl r.2.o, W kI. IV rb. 22.50. Wszelkie wy ja men ,u Zle a r. 1 od 3-6 popol. H20r372 j Konstantynowska 59 m. 14, od 1-3 po 
dr. Antom Tr()ozewskiw Kutnie. 809-3-3 Ulica Południowa Nr. 2. I pol. 990-12-4 

'Redaktor i Wydawca W. Czaje •• ki. 
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